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Lwów a, 28. padźiernika. 


(Konfiskata wczorajszej Gazety Narodowej.— 
Z delegacji. — Baśń Standarda. — Organa cen- 
tralistyczne i ich krytyka mowy tronowej. — Bie- 
żęce sprawy przedlitawskie. — Dodatki z mowy 
dr. Kronawettera). 


Wczorajszy numer nasz skodfiikotwano: Spe- 
cjalnie nie wskazano nam okresów, które poda- 
ły władzy policyjno-sądowej assumpt do tej kon- 
fiskaty; tylko ogółem wskazano nam ustęp, idą- 
cy taż po słowach cesarza, wyrzeczonych do de- 
legatów galicyjskich w Peszóie, że „pobyt swój 
w Galicji do najszczęśliwszych w życia zali- 


Domysł całkiem logiczny, że w polskiem 
piśmie ustęp, po tych słowach idący, skoro z0- 
stał skonfiskowany, to niezawodnie musi zawie- 
rać jeżeli nie zbrodnię główną, jeżeli nie zdra- 
dę stanu, to przynajmniej zbrodnię obrazy ma- 
jestatu lub obrazę dynastji. 

Cośmty popełnili w tym nstępie skonfisko- 
wanym — powiedzieć nie umiemy, — zapewne wy- 
ręczy nas w tym względzie e. k. proknratorja. 
My tylko tyle wiemy, co ów ustęp merytory- 
cznie zawierał. Zawiersł więc fakta, jak biu- 
rokracja starała się na Szlązka usunąć żywioł 
nie-niemiecki z przed oczu cesarza, a jak ce- 


aarz temu zapobiegał, i jak postąpił z pewnym 
wójtem, który na zapytanie cesarza, jakiej jest 


narodowości, zaparł się swojej narodowości, mó- 
wiąc że jest Niemcem. 

Skopfskowanie ostatniemi dniami pewnej 
pieśni z nutami i konfiskatą wczorajsza muszą 


We Lwowie, Piątek dnia 29. Października 1880. 


ru, i trafiają dosyć do przekonania argamenta ple- 
nerowców, iż opozycją przeciw powiększeniu bu- 
dźetu wojskowego centraliści na długie lata sa- 
mi usuwają możność obalenia Taafiago i przyj- 
ścia do władzy. Daremnie Neue freie Presse i 
Deutsche Zeiłyng nawołają centralistów, ażeby 
wytrwali w oppozycji przeciw powiększeniu bu- 
dżetn wojskowego; nicby to nie pomogło, bo 
członkowie Izby panów, nawet centralistyczni, 
zasiadający w delegacji, nie chcą w tej oppozy- 
cji iść razem z centralistami Izby posłów. Za- 
roszeni przez tych ostatnich na wspólną kon- 
erencję, nie przybyli, ale osobno tak centrali- 
ści jak i aatonomiści Izby panów odbywają na- 
rady, w celu wzajemnego porozumienia się. 

Aby przeszkodzić temu porozumieniu się, 
centraliści Izby posłów w ostatniej chwili od- 
stąpili od zamierzonej oppozycji przeciw powię- 
kszeniu budżetu wojskowego i uchwalili poczynić 
ustępstwa w kilku punktach co do tego bndże- 
tu, i tym sposobem starać się o kompromis z 
centralistycznymi członkami Izby panów. Tym 
sposobem przeszkodzić usiłują utworzenin się w 
delegacji amstrjackiej większości rządowej z 
członków Izby panów i z autonomistów delegatów 
Izby posłów. Czyli ten zamiar się uda, tradno 
teraz przewidzieć. Lecz i w razie udania się, 
byłby taki kompromis tryumfem dla wspólnego 
ministerstwa, kapitulacją centralistów po tylu 
zamaszystych zapowiedziach, iż opierać się bę- 
dą powiększeniu budżetu wojskowego. 

, Zresztą wobec usposobienia delegacji wę- 
gierskiej do uchwalenia całej prawie w ekstra- 
ordynarjam żądanej przez rząd kwoty na uzu- 
pełnienie uabrojeń i fortyfikacje, nawet kompro- 
mis między centralistami obu Izb, obcinający w 
niektórych pupktach te żądania, nie przeszko- 
dziłby w końcu utrzymaniu uchwał delegacji wę- 
gierskiej. Przyszłoby bowiem przy różnicy n- 
chwał między węgierską a anstrjacką delegacją 
do wspólnego głosowania, a głosy autonomistów 
przeważyłyby szalę na stronę uchwał węgier- 
skich. Widzą jasno to położenie i centralisty- 
czni członkowie Izby panów i ztąd wypłynęły 
ich usiłowania przeprowadzenia kompromisų z 
zutonomistami. I zdaje się, iż w końcu, aby za- 
pobiedz niememu głosowaniu wspôlaemu obn de- 
legacyj, przyjdzie między centralistami i antono- 
miastami obu Izb kompromis taki do skutku, iż 
uchwaly będą zapadać jednogłośnie. 

Przy tej sposobności nadmienić trzeba, iż 
centraliści Izby posłów zaczynają ostygać w 
swych zapalczywych wycieczkach przeciw mini- 
sterstwu Taaffsgo, spostrzegłszy, że w samym 
Wiedniu zaczyna wzrastać oppozycja lndności 
przeciw ich tendencjom i coraz liczniejsze gło- 


nizma interesów anstrjacki 
Wschodzie ; mimo to burliński korespondent 
Standarda odważył się w parę dni potem wy- 
stąpić z ennucjacjami, 
wyglądały: A Í 
„Austrja poza plecami Niemiec zbliżyła 


odezepić się od Moskwy. Ale wi 
na pomysłach 
że w Berlinie 


skwą, przólękła się więc zemsty Niemiec i co 
prędzej porzuciła Moskwę, a udając xnpełnie 


Ani zbijać, ani szczegółowiej rozbierać tych | nerowska 
i podejrzeń nie JĄ 
które w streszczeniu tak |myślimy. Wskazsliśmy jeno na nie i podaliśmy 
ich genezę, aby czytelników naszych wprowa- 
, dzić odraza w tok toczącej się dyskusji w pi- 
się do Moskwy. W Berlinie, gdy to wykryto, |smach centralistycznych. Z naszej zaś strony 
oburzono się niepomiernie, bo Niemey dlatego |to tylko dodać możemy, że aby nasz u 
zawarły sojasz z Austrją. aby raz nazawsze mógł pojąć oddzielenie się Austrji od Ni ‘and6, 


centralistycznych zarzutów i 


czy br. Walterskirchen powiedział, iż 
otwo wiernoko 


zaprzeczono temu doniesieniu ; chociaż przepro-|ich interesów, gotowa jest wspólnie z Moskwą! ; i i 
wadzone przez Gazetę Kolońską śledztwo wy-|podrzeć ten traktat. Wreszcie mowa ani słów-| Wiedniu na swojem walnem zebraniu nchwali- 
kryło, iż rzeczywiście arcyksiążę Rudolf nie wy- | kiem nie wspomina o sojaszn austro-niemieckim, ‘ło dwie rezolucje: jednę, potępiającą zwoływa- 
powiedział takiego zdania, a w całem doniesie-|co dla centralistów jest jaż wyraźnym dowo-|nie ogólnego wiecu centralistycznego, a drugą, 
niu jest tyle tylko prawdy, iż w obecności ar-|dem wpływu Czechów, dążących d» poróżnienia oświadczsjącą się przeciw agitacji, dążącej do 
cyksięcia rozmowa się T na temat antago- |Asstrji x Niemcami a rzucenia jej w objęcia | obalenia gabinetu Taafiego. 

i moskiewskich na | Moskwy. 


8 dząc jak wia-|na to potrzeba namacalnych faktów. W naszem 
rołomną jest Austrja, Bismark, któremu nigdy | pojęcia Austrja, odłączona od Niemiec, to okręt 
) nie brak, skierował się natych- | podczas burzy wśród raf podwodnych. A że 
miast kn Francji. Austrja, dostrzegłszy to zbli- |Czesi nie wywierają maskalofiskiego wpływa 
żenie między Francją a Niemcami, domyśliła się, |na politykę zagraniczną Austrji, że nawet 8a- 

wykryto jej konszachty z Mo-|mi nie są już zwolennikami moskaloflizmu, 
| wyłożyliśmy to przecież przed kilkoma dniami, 
roaa £ mówiąc o podróży Riegera do Pesztu i tłama- 
niewinną zbliżyła się ponownie do Niemiec. |esąc powody, dla których przedtem, za czasów 
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Centralne stowarzyszenie ekonomiczne we 


Dzienniki centralistyczne, a zwłaszcza ple- 
Wiener Allg. Ztg. gwałtownie uderza- 
na mowę dr. Kronawettra do wyborców, mi- - 
mo że ani słowa z niej nie podały. Te dwie o- 
koliczności każą się domyślać , co zresztą inne 
wiadomości wręcz potwierdzają, że mowa ta 
ogromne wrażenie wywarła we Wiedniu, i że 
centralistom ogromny cios zadała. i 
Jak się z Politiki dowiadujemy, zeszło się 
przeszło 600 wyborców — rzecz we Wiedniu 
niebywała, i „szałonemi* oklaskami obsypywa” 
no mowcę, a trzeba wiedzieć, że dzielnica 8. 
zamieszkana jest przez najprawdziwszą Trasę 
wiedeńską — giełdziarzy tam niema. Mowa 
trwała całe trzy godziny, i już po mowey nikt 
głosu ńie zabrał, nie było nikogo, któryby mu 
chciał był opponować. Wrażenie było tak ogro- 
mne, że przewodniczący zapomniał podziękować 
posłowi za sprawozdanie. Treść tej mowy ko- 
respondent Politiki szerzej podaje niż Stara 
Presse, i za nim dodajemy kilka szczegółów. 
Przedstawiwszy krętactwo centralistów w ró- 
ważnych, przystąpił do sprawy 


nie przysporzyli. Ale któż ich przysporzył? A 
no, ów osławiony Hohenwart. On to nadał we 
Wiedniu prawo- wyborcze tym, 6o 10 złr. po- 
datku płacą. Hańba to dla takzwanej partji 
wiernokonstytucyjnej, która ciągle pełną gębą 
prawi o wolności, ale jej nigdy nie wprowadza." 
(Huczne oklaski.) 

W sprawie chertkowskich projektów podat- 
kowych, w sprawie ustawy o kasach zaliczko- 
wyćh pochwala dr. Kronawetter postępowanie 
posłów czeskich i powiada: „Mogę panów zape- 
wnić, że Czesi są to ladsie xacni, szlachetni, i 
wolę ich dziesięć razy więcej, jak ichmościów 
z partji f»rwaltungsratowskiej. (Huczne brawa.) 
Stawią Czesi narodowośść nadewszystko, ale jakoś 


tneyjne jest zdyskredytowane, 
q. zapełnie się wyemancypo- 


iskoż  Deuteche Zi 


obnosiła, i że w czambuł przechodzi na stano- 
wisko niemiesko-narodowe, dając zarazem do 


mieć ten skutek, że redakcje tutejszych pism 


sy odzywają się przeciw. p 
kasłow. iż nieraiedkca "O ród ródpy 
Paa hon i SL akg owo 


się teraz w tej kwestji. 
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ą BY. TYSOWU Jako mi ra N 
sw do którego kierownictwo spraw prasowych 


Ów) Po pauzie mniej więcej tygodniowej, baśń Ak? Ka : : 
specjalnie należy, i jako odpowiedzialnemu za bliżaniu si ; oakwy i ową|zrozamienia, że nie inne też jest stanowisko 0-|przychodzą do nas żebrząc, abyśmy im przeciw 
postępowanie ogóża ministrów. K | wszoraj kę e dzięsny. Pel par pią wych 25 panów konwentykiu wiedeńskiego. ei panowie trakto- 


Od paru tygodni obiega w dziennikach po- 
głoska, której gościnności nie dawaliśmy z po- 
wodów, łatwo każdemu zrozamiałych. Opiewała 
oną bowiem, że Austrja, poza plecami Niemców, 
zbliżyła sig do Moskwy i zawarła z nią rodzaj 
porozumienia, rodzaj układu, rozgraniczającego 
interesa moskiewskie od austrjackich na Wscho- 
dzie. Inicjatorem tej bajeczki był berliński ko- 
respondent angielskiego Standardu. Co skłoniło 
go do puszczenia w świat takiego potworu po- 
łitycznego, jest rzeczą dotąd niewyjsśnioną i 
prawdopodobnie na zawsze niewyjaśnioną pozo- 
stanie. Jest tylko faktem, że wystąpił z nim 
wkrótce potem, gdy w Gazecie Kolonskiej poja- 
wiło się doniesienie o wrzekomem oświadczeniu 
arcyksięcia Rudolfa, wypowiedzianem w Poczda- 
mie, iż „Anstrja z Moskwą łatwo mogą s19 po- 
rozumieć między sobą, jeżeli sig zdecydują: Au- 


dem można dać temu, któryby odgadł, co pochop „A zatem stronnictwo wiernokonstytucyjne 
dało do jej zmartwychpowstania. Bo oto ani mniej |jako takie już snać nie istnieje, a na jego miej- 
ani więcej tylko tronowa mowa cesarza! Podaliś- | sce wstępuje stronnictwo inne, niemiecko-nare- 
my ją w wczorajszym namerze. Znają więc ją nasi|dowe. Przyjmujemy to do wiadomości, ale też 
czytelnicy, a przecież pewnie nie wpadli na te| zarazem już rozumiemy, jakie to zaszły Spory 
wnioski, które z niej wydobyłą prasa centra-|na owym konwentyklu. Rzecz przecie niepodo- 
listyczna. i bna, aby takzwana „zdolna do objęcia rządów 

e mowa ta jest wojowniczą, nadmieniliśmy |oppozycja tożsamo była zdania, że konstytucję 
jaż wczoraj. Ale centraliści czego innego w niejjjako ciężar niepotrzebny z okrgtn wyrzucić na- 
dopatrayli. Naprzód mowca powiada: „Staran-|leży, a jeszcze mniej możliwem jest, aby Izba 
ność, z jaką wszystkie stosunki polityczne be zj panów, jak wiadomo, w większości swojej fede- 
przerwy utrzymywaliśmy, dozwoliła nam ete." | ralistyczną wcale nie będąc, chciała za owymi 
ztąd dowód dla centralistów, że była przerwa w|panami skakać na głowę. I czyż ci panowie nie 
stosunkach politycznych wiążących Austrję z | przysługują się mimowoli Taaffemn?" | 
Niemcami. Dalej mowa Powiada: „W każdym Następnie wykazuje korespondent, jakiemi 
jednak razie pilnowanie interesów Austro- Wę-|mizernemi sztnczkami i kłamstwami pisma can- 
gier uważać będzie mój TZĄd za główne swejtralistyczne przeciw gabinetowi Taafiego wo- 
zadanie," co według centralistów znaczy, żeļjują 


Centralistyczni posłowie Rady państwa, na- 
leżący do delegacyj wspólnych, znajdują się w 
0 krytycznem pałożeniu wobec budżetu 
wojskowego, mianowicie wobec większych o 8 
do 10 milionów wymogów ministerstwa wojny 
na rok 1881. Najprzód niema między nimi sa- 
mymi zgody. Koterja Plener et consortes, pra- 
gaąca dobić Się tek ministerjaluych, skłonną 
jest do zawotowania większego budżetu wojsko- 
, aby Się tym sposobem wobec korony za- 
lecić do posad minieterjalnych, zrobić „regie- 
rungsfakig". Lecz większość centralistów, nasta- 
jąca od lat kilku na zmniejszenie budżetu woj- 
tkowego | z programem wybrana do Ra- 
dy państwa, z jednej strony nie radaby kom- 
promitowść się wobec swych wyborców, którym 
ła pracować nad tem zmniejszeniem, z 


, owszem wyszydzali 
komisji nie wybierati.* 

Przechodząc do spraw konstytucyjaych, mow- 
ea prawił z najwyższem oburzeniem i widocznie 
tłamiąc wiele rzeczy w sobie. Ogółem powiąda : 

,„Panaje jak najsilniejsza agitacja przeciw 
gabinetowi Taaffego, ponieważ niby to zbyt 
wiele ustępstw Czechom czyni. Wydają też 
różne hasła, jak np.: zaniepokojenie, narażenie 
wolności i niemiectwa i t. p. A dlaczego? Po- 
nieważ Plener i spółka jeszcze nie są u steru. 
A wszskże gabinet Taafiego już tę ma zasłngę, 
że uczciwiej rządzi, niż Anersperg-Lasfer; za 
niego nie wniesiono żadnych przedłożeń sana- 
eyjnych na korzyść kolei skrachowanych. Nie 
daje koncesyj takim towarzystwom akcyjnym 
jak Hypothekarbank, której matadory chcą nam 


| jej strony zaś dąży do obalenia minister-|strja zabrać sobie Salonikę a Moskwa Konstan-|Austrja nie myśli jaż odtąd opierać się na trak- Jak słychać, delegacje wspólne już może |teraz być chorążymi wolności. (Wielkie pora- 
lo stwa Taafiego, i do dojścia centralistów do ste- | tynopol." A chociaż urzędowo ze strony gutia berlińskim, lecz podnosząc sztandar swo-|do 6. listopada z pracami swemi się uporają. | szenie.) Obecny gabinet nie wyławia kapitału 
ni . b U g Ai H ? e . kol = | E s s sq: . . . . A 
stanu, których sejm i prezes, wojewoda Bieliń- chciał usilnie zmienić kolory, mandary a nawet dzy wojskowymi niezwykły. Gromadzili się oni |niesprawiedliwości, a widząc i słys oba 
, ski, za Wonych uznali ; nie mógł także za- i masztrę polską na moskiewską, Wiadomo, że na plac, że tak powiem, swojej martyrologii, bo kolegów którzy mogli się każdej Świt Apolla 
mi: | pomanieć akademikom demonstracji przeciwko już wtenczas tych samych uczuć i pełai naro- (zapowiedziana była wielka parada dla instruk-|wać dzikich od satrapy zaczepek, śmiejąc się z 
lat P AMIĘTNIKI Zygmuntowi Krasińskiemu, synowi jenerała dowego harta wojskowej i cywilnej odwagi Chło- ‘cji programu, z powodu oczekiwanego cara |nich w humorystycznym nastroju, rzekł do nich: 
00 Wineentego Krasińskiego, a które, jak wiadomo, | picki i Pac byli wyszli Z czynnej służby. Na i wszech Rosji. Wpadali do nas jedni po drugich — Poezeksjcie poczekajcie, powiem wam 
| podniecone zostały przez niezmiernie popular- innych, co do opozycji, nie wiele można było znajomi wojskowi z domniemanemi wieściami na pocieszenie jednę z najgrzecznieja ch da- 
Bogusławy Z Dąbrowskich Mańkowskiej. nego i labionego natenczas Leona Łubieńskiego, podówczas rachować, wesie niestety na zgrzy- o dzisiejszym humorze wielkiego księcia. Przy- | wnych anegdot księcia: miała to b uay ka 
ng |jedynego syna tak zacnego jenerała Tomasza. białego i moralnie podupadłego księcia Zajączka, | szedł jenerał Staś Potocki z ponurą twarzą, mó- ATE nżotiie dowci na Ziakjaca WSZY m 
iný ) Ten mimo swej ognistej natury i bystrej inte- bardzo mało na zacnego, 3/6 słabego z charsk-|wiąs, że co tylko spotkał dwóch sdjatantów, scy francuską obojętność i I adbałcść W ROSZ6- 
urgi (Ciąg dalszy: ligencji nie doszedł do szczytu tego znaczenia, teru Jenerala Stasia Potockiego, w niczem zaś adaje mi się, Tarnę i Zamojskiego, którzy twier- niu = pd D owak! przesiąkły przez lat 
| tych wyro mieliśmy szczęściem | które cichego na pozór wyniosło Krasińskiego, ina ociężałego i olśnionego nowym blaskiem Hau- dzili, że książę wstał w bardzo groźnem usp080- | żyją EMA A | <nie R N EO 
| = dziarskiej dkach ; ese wiemy boloh dzisiaj, że wylane z pióra jego, kego, który był wtenczas ministrem wojny. ;bieniu. Obecni, o ile pamiętam, jenera? Łubień- y Yczajami, „pm eh q 
1 p Była e oazę zed Ee a i potoki geniuszu i miłości ojczyzny zapaliły na |Wielki książę widząc słabnące siły w przeci |ski i Kosecki twierdzili, że książę zawsze przed arek zapięty Jub zierapiąty pz 
ani! zap iłością oj Przygotować m we 80- | polskiem niebie gwiazdę, która tam wiecznie go- |wnym obozie, przebierął nieraz miarę w swoich | przyjazdem brata bywa taki rozdrażniosy, ro-| s, daiciesy tym był ka edo i ad, siel 
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— Votre Altesse ma jamais aimé les usages 
commodes des Francais. 

Po tej anegdocie, nie bardzo pocieszeni, wy- 
gli spiesznie na służbie będący wojskowi, re- 
asia została, gawędząc jeszcze o dawnych cza- 
sach. 


; EE wiosenne, chociaż wiosenne, cw tak- 
że CZĘSŁO swoje żałoby ; 84 Oni, które od samej 
jatrzenki zspowi smętność, ponurość i ba. 
rzę. Te dni zdają się być jakby przeznaczone 
na to, aby bez żadnej radości wśród czarnych 
chmur upływsły i zdaje się, jakoby palec boży 
przeznaczył je nie dla weselnych obchodów, ale 
dla łzawych i żałobnych. 


nali pomiędzy sobą, że coraz więcej daje się 
uczać brak ich towarzysza broni, a dziś juź 
zgasłego 6. p. jenerała Dąbrowskiego, i że on 
jeden, podług: opowiadania  współczeanych i 
wzmianek w kilka pamiętnikach, był tym co w 
każdej okoliczności i na każdej wojennej nara- 
dźie wielce imponował wielkiemu księciu Kon- 
zoze |stantemu, tak wiekiem jak zasługami, głęboką 
i wi-|naaką i żelazną wolą. Temi to zaletami ten 
a kich, jakiemi były mąż, póki był między nimi, wstrzymywał silną 
- nie Wg? jeszcze rol- | opozycją wszystkie wntinarodowe zmiany, 
| Mynia nienawidlzonych przez siebie więźniów szone nieustannie przez wielkiego księcia, 


i sieroty, które uważali jakby za swoje wła» 
sne dziatki,, 8 otaczając je pieqzczotą, czułem 
poświęceniem nagrodzić chcieli brak drogocennej | pjo 
miłośsi prawdziwego ojca. Pamiętam, że w ten 
dzień, podczas tego śniadania, przyszli jepera- 
łowie: Kieki, Chłopicki i przybyły z Łowicza 
jenera? Klieki; puwyszedł także posiwiały, wy- 
D sokiej, pięknej postaci, - pełen maraowego uro 
W taki to dzień, chłodny i mglisty, cała | jenerał Sierawski. Ten odważny i czcigodny żoł- 
Warszawa przygnieciona za blizko wiszącemi |nierz musiał opańcić ałażhę dla zbyt nieprzyj - 
wno-jnad nią chmurami, smętnie ze snu powstała. |mnych i apqkarzających zajść z wielkim księ- 
który Mimo tego od samego rana po ulicach rach mię-'eiem. Znając już Z doświadczenia te bolesne 
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obywateli i jaż tem sobie zasłażył na uznanie. 
(Wielkie oklaski.) A i za koncesjonowanie Län- 
derbanku należy się pochwała obecnemu rządo- 
wi, wyawolił się cdgrapy Rotszyld: Kreditanstalt, 
która posiadała monopol na faansowanie obli- 
gacyj państwowych. Koła finansowe nie labią 
obecnego rządu i rzecz to naturalna, już bowiem 
w Banàveramie i w Bodenkreditanstalt nie 
robi się muBiatrów, 8i z chabrusem jaż sprawa 
skończona.“ 

„Czechom sprzykrzyła się waśń narodowo- 
Śściowa, i mozna tę waśń łatwo skończyć. Jeżeli 
kto do C:echów strzela, jakżeż się odatrzeliwać 

` nie maą? 

„W Möilinga same fcazesy gadano, i szło 
tylko o to, aby wiernokonstycyjnych do stera 
przywrócić. Al» któż to są ci wiernokonstyta- 
cyjni ? Są to finanzbarony. Słyszymy, że ster- 
mictwo N.emcom się należy. Ale którym to Niem- 
com? Ccy może partji Walterskirchen-Zschock- 
H-ilsberg? (,rawdziwym pustępowcom p. r.) 
Nie, moi pp. — o to chodzi, aby nas znowu 
prowadziła khka bemacka — Schmeykal z nie- 
mieckiem kasynem pragskiem, ladzie, co cha- 
brus urządzili“. (Burzliwe oklaski). 


„Szrowy centralizm potępiam. Prawolaw- 
stwo powinno być jedpótliwe, ale nie admini- 
stracja. Aatonomia służy wolncśsi, ale nie cen- 
tralizm — widzieliśmy to na Francji. Podział 
Anustrji na departamenta byłby najstraszniejszem 
nieszczęśsiem. Równouprawnienie nie zaszkodzi 
stanowiska Niemców — inaczej smutno by było, 
z narodem tak ucywilizowanym jak niemi 
D jeie sprawie”liwą ustawę narodowościową, 4 
będzie spokój. Najlepszem przymierzem jest wła- 
sna siła, narody zadowolone. (Hucxne Oklaski ) 
Czechów krzywdzono. Kto czytał broszarę „Au- 
ersperg Lasser", ten płonąć musi ze wstydu, że 
cos podobnego Niemcy czynić mogli. Chabrus to; 
rozdział bańby w naszych dziejach. Handlowa- ; 
no o krzesł4 w parlamencie jak nigdzie) 
na świecie. Heńba to, jak właścicieli domów w 
Asch do tabuli dóbr zapisano, aby im nadać gło- 
sy w karji wielkich posiadłości. 

„Nsmiestnik Koller sam jeździł po właśsi- 
cieląch dóbr, aby ich terroryzować — ale mie- 
szczanom w Kollinie za spokojną agitację wy” 
borczą po 50 żcłalerzy do domów wpakowano. 
Czy robi Taaffe coś podobnego? Nie! Ale mi- 
nister Unger był tym, który powiedział: W na- 
szym rokn siła — a więc strzelajmy! A ten, 
sam Urgir w r. 1848 jako student za powsze- 
chanem głosowaniem gardłował! Ale my Wiedeń- 
czycy pozostaniemy jacyśmy byli. Smutno by) 
było, gdyby Plener przyszedł do stera — Tasf-, 
fe przynajmniej uczciwie gospodaruje groszem! 
podatkowym." 

I jeszcze więcej mówił dr. Kronawetter, ale 
my we Lwowie boimy się wiele rzeczy dosło- 
wnie brać z Politiki choć przychylnych dla 
Taaffago. 


Pomnik jen. Bema i „Ozas.“ 


Pod tym tytułem Dz. poz. zamieszcza na- 
stępający uwsgi godny artykał: „Z powodu u- 
roczystości odsłonięcia pomnika Bema w Ma- 
roa-Vasarhely i udziału, jaki w niej wzięła de- 
putacja młodzieży polskiej, pisze Czas co na- 

e . 


paje : 

„Nadmienisją nam, że Węgrzy, którzy krzy- 
wem okiem patrzą na Ścisłe stósunki Galicji z 
koroną i na użyteczne stanowisko, jakie Polacy 

nają zajmować w ogólnych sprawach mo- 

hii, psiłają w jaskrawom é 

„kilku nieznanych i bez znaczenia w| 
w obchodzie Bema. Zaiste ani wątpić można, 
że ta gra nie ada się i przekonani jesteśmy, 
że nikt nie da się nią uwieść. 

„Maanjfastacja polityczna poświęcona pami 
dzielnego wprawdzie i bohaterskiego jenerała, 
als którego źle zrozumiany patrjotyzm popchnął 
aż do apostazji, mamfastacja zresztą na gran- 
cie, na którym ten jenera? walczył przeciw je- 
dności i istnieniu Austrji, nie tylko byłaby ze 
strony narodu polskiego nmiepolityczną, ale by- 
łaby politowania godnym anachronizmem, mo~ 
gącym zachwiać najsilniej ugrantowane przeko- 
kanie o jego zdrowym rozsądku i uczciwości 
politycznej. To też niezawodnie taka manfa- 
stacja byłaby mu obecnie wstrętną. Zawsze 
jednak i wszędzie znajdują się wyjątki choćby 
dla potwierdzenia regały, lecz z temi doprawdy 
zwłaszcza w tym wypadku liczyć się nie trzeba; 
zaręczyć zań możemy, Że n nas nie zwrócono 
nawet na mie uwagi, a wszystko stwierdza, że 
naród polski najmniejszego nie wziął udziału 
w owym obchodzie.” 

Bogdsj to być bardziej katolickim niż pa- 
pież | Bogdaj to być gorliwszym monarchistą 
miś brabia Chambord! Bogdaj to być bardziej 
austrjackim niż Jego ć. Mość cesarz Franciszek 
Józef! 

Tej ostatniej sztuki dokazał Osas w przy- 
toezonym powyżej artykule, gdzie gorszy się; 
nad obchodem w Maros-Vasarhely, ponieważ 
Bem walczył przeciwko Austrji w r. 1849, i dla 
tego reprymendnje i gorączknjących się Przy 
ly - Bema Madiarów jak i młodzież polską, 

tóra pcespieszyła na ten obchód. Toż król wę- 
gierskt, który jest j-dnocześnie cesarzem at- 
strjackim, dał swe pozwolenie na ten obchód, 
mie mesi więc tak sbytnio obrażać ami uczać 
ani interesów austrjackich, jak się to Czasowi 
zdaje. Snxć cesarz Franrisvek Józef spogląda na 
wojnę węzierską z roku 1849 innem okiem. a- 
niżeli Czas. I tak jest nie inaczej. Cesarz Fran- 


ciszek Józrf patrzy na te wypudki okiem ko- |- 


chająceg" swój naród króla węgierskiego, a Czas 
oczyma Haynaua i Windischga za. Wedle tej 
samej logiki powinien był Czas gorszyć ię tak- 
ke nad powsłaniem hr. Andrassego do rady ko- 
rony, boé i to był rebelint swego rzasu, był 
poiobno nawet powieszonym tn effigie. 

Czas tak się pozwolił anieść swej niech 
przoc.wko „jenerałowi, który walczył przeciw 
jedneńci i istniemu Austrji," iż nawet odstęp- 
stwo B ma od wiary chrześciańskiej wyprowa- 
dzi? jako a garent do walki. My pozwolimy so- 
bie przypomni-ć Csasowi słowa pisma świętego : 
„Nie są źcie, atyś ie nie byli sądzeni." Pozo- 
utawmy sprawę relig'jną i wyrow nad walkami 
wewnętrznemi, które zrOzpaczoną dassg boha- 
tera af do korann zaęrowadziły, Temu, który 
bada głębie sero i waętrzności ludzkich. Ten 
SR ed 

= rdale, easy ów nieszszęśli otarezo- 
ay jepesi; czy oi modni nę aiaksey poliyéy; 

rzy najmniej się odznaczają ową enct par 
dua Ziaja Fary zel 
wi sa cmentarzu w Aleppo, 
przy czyzto ziemskich g 
politycznych i wojenny 
rała Bema. 


a my pozostańmy 
rawach, p dzeniu 
spraw polskiego jene- 


szego domu Wineckera przy angielskim Quai. 
U niego to właśnie spotykał się car, z początka 
rzadko, później coraz częściej z młodą księżni - 
czką, a w końcu bywał codziennym tam gcssiem. 
Cięsto także można było widzieć wówczas cara 
przechadzającego się z młodą swą przyjaciółką 
po Qaai. Pabliezność petersburgska zbyt po- 
chopna do kolportowania pikantnych historyjek, 
uznała przechadzki carskie jako nader intere- 
sujący temat konwersacyjay ; sz3ptano na ocho 
i półgłosem tak, ze wreszcie car widział się 
zmuszenym wybrać na miejsce przechadześ od- 
legły Qaai inżynieriki na Fostance, chociaż i 
tu ścigały wysoką parę spojrzenia ciezawych, 
i dostarczały Petersbargowi coraz więcej ma- 
terjała do tajemniczych kombixacyj. Na prze- 
mian odbywały się promenady i przejążdzki po 
okolicy i pobliskich wyspach. Powozowi księ- 
żniczki towarzyszył w niezbyt wielkicm odda- 
leniu powóz carski. Wieczorem widywał car swą 
przyjaciółką, która coraz bardziej zbywała się 
panieńskiej nieśmiałości, znowu w doma jej 
brata. Oczywiście skłonność cara nia mogła po- 
zostać tajemnieą dlą carowej. Nie pochwalała 
jej — jak to niektóre dzienniki doniosły — 
i nigdy nie dała się nakłonić do przyjęcia księ- 
źniczki w poczet swych dam honorowych; 
księżniczka otrzymała wprawdzie tytuł damy 
dworu, jednak bez tradycyjnej cyfry carowej 
w brylantxch, zask rzeczywistej damy dworu, 
który nadawać tylko carowa ma prawo. 
Dotychczas okazywał sig car w miłości bar- 
dzo niestałym, atoli x księżniczką rzecz miała 


wiązanie, i przeniósł tę miłość tukże i na dzie- 
ci, któremi go obdarzyła; a wszystko to stało 
się tylko dla zswnętrznej piękności księżniczki, 
gdyż na wyższych zaletach ducha zbpwało jej 
ompletnie. | 

Twierdzenia, jakoby skrępowała cara wyż- 
szość dnchowa księżniczki, powstały ztąj, ża 
car miał poprzednio stosunek z inną księżną 
Dołgoraki (obecnie p. Albedyńską), która po- 
chodzi jednak z zupełnie innej linii starego ro- 
du książęcego. Także z przyrsdnią swą siostrą 
owdowiałą ks. Meszczerską była księżna K 
tarzyna Dołgoruki, i to niesłusznie identyfiko- 
waną. Księżna Meszczerska, która straciła męża 
w ostatniej wojnie pod Bzypką — pod każiym 
wźględem może być nazwana piękną i wykształ- 
cona, lecz od dawna jaż zerwała wszelkie sto- 
sanki z swą siostrą. Jast to ta sama ks. Mesz- 
czerska, która tak oczarowała kaięcia Sasko- 
Altenburgskiego, brata w. ks, Konstastuwej, 2a ja- 
szcze przed dwoma laty chciał się z nią ożenić; 
opowiadano wówczas, że właśnie „stosunki” jej 
siostry stanęły temu związkowi na przeszkodzie. 
Księżna Katarzyna D łgoruki nie jaśnieje zs- 
tem wielkiemi przymiożami ducha, a i w pię: 
kności jej poczynił czas pewne szczeriy, lecz 
ear kocha ją i dzieci jak przedtem i oddawna 
jut zabezpieczył tej nowej fimilii świetny byt 
materjalny. Jadnego tylko mimo cgromnej swej 
władzy dać jej nie mógł: stanowiska w towa- 
rzystwie, do którego księżniezka z rodu należy. 
Jak carowa okazała się względom księżnej o 
| stręczającą, tak arystokracja moskiewska zatho- 
waje się wzg'ędem niej biernie i zimno, Księ- 
gna jawiła sig na dworze, lecz żydna uroczy- 


cisną? jej gorzkich łez i nie wywołał skarg jej 
rzed carem. Nio nie pomogły nwagi jenerała 
ylejewa, znanego faktotum dworskiego i car- 
|skiego powiernika, który w nader nalegający 
spozób zwykł był czynić uczestnikom balu u- 
i, ża „Madame la Princesse nie została je- 

a E: kb ma WE ——— 14] trema-5 A W 
„najznakomitszych imion żałowali mocno, że już 
związani są przyrzeczeniami. Na innych tance- 
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sługi jego około sprawy nihilistów, i apoteozuje, Dublańskiej, dla zaznajomienia słuchaczy jak się 
go jako jaduego z głównych filarów tej partji |z tym przyrządem z ikrą i narybkiem obchodzić 
Sledatwa przedwatępne, jakie w tym monstru-| należy, Ikry, do wykonania prób potrzebnej, ofia- 
alnym procesie zarządziła prokuratorja, rzusiły |rował się mowea na żąłanie dostarczyć. Zajmujący 
wiele wiatła na czarną sieć »qjtacyj nihili- ten odczyt, w którym zebrani słuchacze żywy brali 
utów, i podały rządowi w ręce ś:odki do dal-| udział, zakończył dr. Nowicki prośbą do grona pro- 


mię inaczej. Zachował dla niej najszczeruze pray- ` 


ą-" 


szego ich ścigania. I tak skonstatowano, ża zs 
wykonania zamachu marderczego przeciwko Kra-, 
potkinowi zaawansowano sprawcy z fandusiów 
sentraln=go k=miteta 20 000 rubli w gotówce, z` 
nadto 80.000 franków w przeraząch bankowy:h, 
które misno wypła'ić po dokonania morderstwa 
u bankierów paryskich, i ż> w Paryżu ta kws- 
ta iatotnie wypłaconą zosteła. 


| Ri 
| Kronika misjscowa i zameiscowa 
i 

Peia 28. października. 
i ="  Wezorajszy numer Gaz, Nar. został pzez 
e. k. prokuratorję skonfiskowany. Chociaż konfiska- 
ta nastąpiła późno wieczorem, zrob liśmy dragi na- 
kład i rozesłaliśmy sz. prennmeratorom. 

* W przyszłą sobotę olbądzio się w wielkiej 

sali ratnszowej koncert młolego skrzypka, p. St. 
Kochanowskiego. P. K. jest zosny naszej publi- 
czności, uczył sią bowiem n p. Bruchmaaa I kiika- 
„krotnie występował na estradzie koncertowej, Obe- 
onia powrócił z Wiednis, gdzie zaszecytnie ukoń. 
czył konserwatorjnm w klasie prof. Grtłua. W kon- 
cercle jego wezmą udział ; p. dyr. Miku, panna 
Głottleb i członkowie chórn męskiego. P. K. ga- 
„mierza się udać do Paryża, aby tam kształcić się 
jeszcze u prif. Mnssarda. 
, s Wczoraj wieczór wróciła z Pesztu depatacja 
młodzieży po!skłej na odsłonięcie pomnika jenerała 
Bema — po dwutygodniowym pobycie na ziemi 
wąglerskiej. 

*  Zaszozytnie znana pianistka panna Marja Ma: 
jewska urządza wycieczkę artystyczną po Galicji. 
Dnia 30, b. m. odegra koncert w Stanisławowie, 
3. listopada w Przemyślu a 7. listopada w Samto- 
rue. Następnie udaje się panna M. do Warszawy. 
1 * Podczas gdy nu nas sa nieprzychylną wzmian- 

kę o tym lub owym policjancie można się narazić 
na konfiskatę, oberpolicmajster warszawski, Botur- 
lin, wydał ogłoszenie, w którem tak charakteryzn: 
je tamtejszą policję: „Pomimo wielokrotnych przy” 
pomniań i powtarzań w rozkazsch moi:h, dotych- 
"czas niższa słniba policyjna spełnia obowiązki słu- 
żby zewnętrznej nie dość zadawalniająco, Traktu- 
jąt obowiązki swoje po większej części z zupełną 
„obojętnością, stoją policjanci na swoich stanowi- 
skach baz należytego zajęcia i nie zwracają dosta- 
tecznej uwagi na to, co się dzieje w obrębie ich 
' nadzorowi powierzonej miejscowości, przytem nie 
zawsze świadczą pomoc potrzebującym jej i ostate- 
cznie nie umieją odpowiadać i objaśniać jak się na- 
leży osób prywatnych, zwracających się kn nim z 
jakiemkolwiek pytanłem.* I — rzecz dziwna! Ogło- 


szenie to moskiewskiego oberpolicmajstra, tak u- 


jwłaczające stanowisko policji, nie zostało przez 


"| eenznrę skonfiskowane, 


Pałkownik Aleksander hr. Uxktillgyllenband, 


| komendant 14. pnłkn dragonów, mianowany został 


stość dworska, żaden bal nia minał, by nie wy- ; cesarskim fi egieladjntantem i pełnomocnikiem woj- 


skowym przy ambasadzie austrjackiej w Petors- 
burgu. Podpułkownik Antoni H:lecki z 69. pałkn 
piechoty został przeniesłony w stan spoczynku z 
fewentnalnem przeznaczeniem do służby lokalnej. 
Ks. Józef Leśay, dziekaı i proboszcz w Dę. 


I a 


, bole, kanonik honorowy kapitały tarnowskiej, zo- 


pitały: S10Wany rzędy wietymykędonikis, tejże ka- 


* P. minister wyznań i oświaty nadał prowizo- 


, 
, 
, 


rzash nie zbywało księżniczce. Także i do ści- rycznie opróżnioną posadę ogrodnika przy ogrodzie 
ślejszego jej towarzystwa rzadko się udało ścią- botanicznym uniwersytetn we Lwowie Frauciszko- 
ignąć znakomitszych arystokratów, których by vi Tttrachmidowi, starszemu ogrodntikowi pomocni- 
tam chętnie widziano. Nowo mianowani dostoj- czemu przy c. k. ogrodach w Praterze wiedeńskim. 
nicy nie mogli naturalnie nie złożyć księżnej, “ Prezydjum wyższego sądu krajowego we Lwo- 
insaguracyjnej wizyty — jednak na tem koń- wie zamianowało kancelistami przy sądach kolegi- 
czyło się zwykle. Mimo to salony księżnej nie.slnych: kancelistę sądu powiatowego w Gródkn 
! stały pustkami ; rzeciwnie mnóstwo esób tam Franciszka Michała Knotza dla sądu krajowego we 
|się schodziło: ludzie, którzy szukali protekcji Lwowie, kancelistę sądu powiatowego w Medeni- 
księżnej dla nzyskaniz dobrze dotowanej pona-jcach, Agatona Sopotnickiego, dla sądu obwodowe. 
sady lab jakiej koncesji, i jeśii umieli zręcznie go w Kołomyi, kancelistę sądu powiatowego w Ko- 


sędzia orzecze, kto więcej zasługuje  wiasych różowym 


16M | (ar zawiązał s nią 


rystosa 
spokojnie muzałmanino- GRA RMA a 


działać, najczęściej osiągali cel, gdyż księżna: 


lubiła pochl:bstwa, a słabością jej było ckszy- 
wać się wpływową, wiels mogącą damą. Chcemy 
itu przytoczyć jeszcze jeden epizod dotyczący 
| księżniczki. Nazajutrz po śmierci carowej Ma- 
jxji Aleksandrówny, zgromadzili się wszyscy 
członkowie familii w pałacu. Car przybył także, 
a zabawiwszy chwilę u łoża zmarłej, cdszedł z 
ks'ążętami do swych apartamentów. Gdy damy 
Erg same, zWrósiła się małżonka w. k. Kon- 
stantego Aleksandru Józefówna (księżniczka Sa- 
sko-Altenburgska), którą carowa bardzo lubiła, 
do swych znajomych i wskazawszy na odcho- 
dzących mężczyzn wyrzekła z bolam: „Taki 
nas wszystkie los czeka. Opuszczone, w zaro- 
mnieniu i my wyzioniewy dacha, podczas gdy 
mężewie nasi z innemi kobietami zabawiać się 
będą. Biedna carowa |” 


” aji, telegrafują do Wiener Allg. 
m. . 
Ostateczna rorprawa przeciwko sprawcom 
wybuchu w Zimowym pałacu, którą zapowia- 
dają — ne drugą pnłowę przyszłego miesiąca, 
rozwinie się w niebywały monitrualny proces. 
Przed sądem stanie 280 o:karzonych, przeby- 
wających dotychczas w kazamatach Petro-Pa- 
wł wskiej cytadeli. Dotąd już zawezwano prze- 
szło 400 świadtów. Wielu z oskarzonych Obwi- 
nia równocześnie prokuratorja 0 współudział w 
invych sprawkach nihilistów, i tak Sp. zarzncą 
między innemi studentom Utinowi i Szachow- 
skiemu. iż kilkakrotnie wysracowywali plany 
podkładania mia i wysadzenia niemi to gma- 
chów to pociąców kolejowych. 
Medykow: Kwjatkowskiemn zarzuca, że spre- 
arowa? truciznę przeznaczoną: na otrncie je- 
A nego z dygnitarzy państwa, A dwom nih list- 
kom, pannom F.egner i Semenów, że brały n- 
dział w wykonaniu kilku wyroków śmierci, wy- 
danych przez „kierujący komitet" na tych ni- 
hilistów którzy gprzeniewierzyli się sprawie re- 
wolacyjnej. Jako główny oskarzony fzuruje 
morderca księcją Krspottine, nihilista którema 
niemal ndowodniono czyn zbrodniczy, ale który 
posa- |osłoniony jest jednak niesbadaną dotąd taja- 
wsrosta i delikatnych rysów,|mniczością. Nazywa się om Goltenberg j jest 
puchem najiwiotasej młodo-|$ydem z Ozernihowa. Z&aprzecza on stanowczo 
ość dulewieza sgesegôlnego [jakoby brał udział w sarzuconej ma zbrodni, i 
wrażliwe twierdzi, że w czasie jaj Wykonania nie prze- 
wrażenie. | „ae w Oharkowie, na co akłada nawet 
Qała ta afera zawikłaną jest w wielkim 
stopniu skutkiem tego, że skonstatowano, iż pe- 
wne indywidnam OSKarz0e także o zamordo” 


Moskwa. 


O pomnaniu księżnej Dołgoruki przez cara, 
piszą z Petersburga : Jag szósty krzyżyk zapla- 

się poczynał, kiedy car Aleksander poznał 
dzisiejszą swą małżonkę. ówczesną pensjonarkę, 
księtnicskęFKatarzynę Dołgoruki w'tutejszym za- 
kładzie imienia Katarzyny p. sporobności pe- 
wnego uroczystego Obchodna. zła nie się fono- 
menalnie „pieknej szaenaztoletniej damy, r 


doi, której akroma 
(ae uroka, uczyniło na zę 
Coget WOSAS serca Ó 
O, ice trwała dość 


zmieszane, po- 
się mogło kę > 


przyjazne pytania 
władcy swego kraju, odpowiadać w 1 
eo ras swobodniej. W toku rozmowy opowie-|wanie Krapotkina, i nazywając sią również 


działa pensjo carowi, że oto wezeńnie|Goltenberg, a uderzsjąco podobne do stojąsego 
bardzo w a rodziców, że familia oddała ja rzed Adka Goltenberga, obwiesiło siej eo 
€ omatu, i że po ukończeniu kilka miesiącami w celi Patropawłowakiej twier- 
edukacji, udać się do La brata, |dzy, Ostatni numer Narodnoj Woli prświęcił 
który wtenonaz uamioczkiwał pałac obok dzisiej. Isamobójcy wspomnienie, W którem podnosi #4- 


marnie, Florjana Momockiego, dla sądu obwodowe- 
go w Samborze i sierżanta rachunkowego 55 galic. 
batalionu obrony krajowej, Antoniego Krzyżanow- 
skiego, dla sądu obwodowego w Przemyślu. 

* Lwowski wyższy sąd krajowy nadał kance- 

liscie sądu powiatowego w Mielnicy, Jnlianowi Ga- 
wlikowskiemu i systemizowanemn djetarjuszowi ta- 
i buli krajowej we Lwowie, Michałowi Szczeciakow- 
‘skiemuo posady kancelistów dla prowadzenia ksiąg 
| grentowych przy sądach powiatowych a to pier- 
wszemn w Mikulińcach, drugiemu zaś w Mikołajo- 
wie, i zamianował kancelistami przy sądach powia- 
„towych: kadeta dawnego systemu sierśanta rachun- 
kowego 10 pułku piechoty br. Handla, Ludwika 
Dobrzaiiskiego dla Bukowska, komendanta poste. 
runku żandarmerji Karola Dobrowolskiego dla Gród- 
ka, sierżanta 80 pułku piechoty księcia Wilhelma 
Szleswig-Holeztyn-Gltickaburg, Walerjana Zacharia- 
siewieza dla Mieluicy, wachmistrzą rachunkowego 
1 pułku poełągów, Onufrego Filipczaka dla Komar- 
na, nakoniec systemizowanego djetarjasza tabuli 
krajowej we Lwowie, Ignacego Masłowskiego dla 
Modenie. 

* Krajowa dyrekcja skarbu zamianowała nad- 
strażnika skarbowego, Władysława Peazkowskiego, 
asystentem cłowym w XI klasie rangi. 

P N'estrudzony twórca 1 kierownik Towarzy. 
stwa rybackiego, które w ciągu srego krótkiego 
istnienia tyle jaż położyło zaałnz w sprawie zalu- 
dnienia wód naszych, prof. M. Nowioki, w swoich 
Wędrówkach, odbywanych po krajn w celn rozno- 
szenia słowem i czynem pożytecznych w tym kie- 
runka wiadomości, odwidził w dnin 25, pąździer- 
nika wyższą szkołę rolniczą W Dublanach. Towa- 
rzyszył ma p. Greliński, sekretarz galicyjskiego 
Towarzystwa gospodarskiego, który, podobnie jak 
w wycieczce do Dublan, tak I w innych kieraakach 
pracy około podniesienia rybactwa w naszym kra- 
ja, był dotąd towarzyszem szanownego profe:ora. 

W najobszerniejszej salji wykładowej zebrali 
się licznie słuchacze Szkoły, tądziaż grono miejsco: 
wyck profesorów, dla wysłachania odczytu prof. 
Nowicklego, podnoszącego ważność racjonalnej ho- 
dowli ryb dla kraju, a jllnstrowanego Iloznemi o- 
kazami ryb. mapami hydrografczaemi i t. p. Mowe 
oa, po przedstawienia w krótkich słowach celu i 
podanie treściwego obrazu ozyunołci Tow. ryba- 
ckiego, przeszedł do skreślenia pola, na którem się 
ta działalność rozwija i przeszkód, g któremi ma 
do walczenia, Najgłówniejszą £ nich bezwątpienia 
jest brak ludzi fachowo = gospodarstwem rybnem 
obeznanych, Rzecz sama przez się jest łatwa, a 
gdzielndziej tyle już na tem polu zrobiono, e nam 
pozostało tylko korzystać Z gotowych wyników do- 
świadczeń | zastosowywać ich u siebie, Dla wyja- 
śnienia rzeczy przykładem, pokazał mowca wylę: 

© Systemu amerykańskiego, ulepszoną w Niem- 
czech przez p. Borue, a dozwalającą w niewielkiej 
przestrzeni znaczną ilość ikry do wylęgu pomie- 
doló. Wylęgarnię tę, jakotóż okacy ryb, ofiarował 
SZAT. profesor w imienin Tew, Rybaskiego, szkole 


i 


fesorów, ażeby się starało popierać usiłowanie Tow. 
Rybackieg», przez urządzenie stałych odczytów o 
rybactwie, które, jak to w swej odpowiedzi obja- 
śnił dyrektor szkoły, wchodzą w zakres progra'nn 
nank w niej wykładanycb. Po odczycie, udali się 
zgromadzeni nad brzeg poblisklego stawa, gdzie 
„teh oczeżiwał wójt gmiay, w otoczeniu kilku star- 
„szych gospodarsy, tudzież nanczycłel dziatwą 
„szkolną, przyglądając się z zająciem młodym kar- 
piom i węgórzom, przywiezionym przez prof, No- 
;wiekiego dla zarybienia stawu. Pierwszy dyrektor 
„szkoły, po nim sekretarz Tow. Rolniczego, profa- 
sorowie i słuchacze szkoły, wreszcie wójt, obecni 
„włościanie i dziatwa szkolna puszczali zarybazk do 
wody z życzeniami, aby się darzył jak najlepiej, 
Po skończonym akcie, odjechał prof. Nawieki, ser- 
decznie żegnan7 przez profesorów i młodzież szkol- 
ną, Z ohopó!nemi życzeniami dobrego powodzenia 
w sprawie rybackiej, 

i Oby te życzenia jak najpomyślniejszy skutek 
znalazły, a przeszedłszy w ezyn przyczyniły się do 
podniesienia dobrobytu i połączonej = nim oświaty 
w naszym biednym kraja. 


* Dyrekcja główna „Towarzystwa pomocy nau- 
kowej" odbzła dnia 18. b. m. zwyczajna ewoje 
posiednenie w cela rozdania atypondjów lnb jJedno- 
rasowych zapomóg na rok szkolny 1881, Na po- 
siedzenin. tem przedłożył skarbnik Towarzystwa p, 
Apolinary Stokowski sprawozdanie za czas od l. 
września 1879 do 81. sierpnia 1880, z którego się 
okazuje, że dochód Towarzystwa wynosił w tym 
ezasie 1.558 złe. Do uzyskacia takiego dochoda 
przyczyniła się znacysłe dyrekcja galicyjskiej kasy 
oszczędności i Towarzystwo urzędników, D;retcja 
Towarzystwa poczytuje sobie za miły obowiązek 
wyrarić instytnojom wymienionym sardeczae podzię: 
kowanie za hojne wsparcie, dzięki któremu można 
było znaczziajszej liczbie młodzieży szkolnej n lale. 
li pomocy naukowej. Rozdaue mianowicia jako je- 
dnorazową zapomogę między 25 noaniów 255 sir., 
jako stypendja zań między d4 uczniów 780 str. 
Getówką pozostało w kasia 240 mir, za resztę 
kupiono list hipoteczny. 

Na rok szkolny 1881 otrzymali następujący 
nczniowie i nozennice stypendja roczne: W kwocie 
40 s'r.: 1) Baner Józef, noz. VI kl. glm.; ©) Gło: 
łębiowski Romnsld, ncz. III kl. glm.; 8) Lisiewicz 
Zygmunt, noz. VII kl. gim.; 4) Puchalik Marjan, 
ucz. VI kl. głm.; 5) Nowicka Stefania, ucz. IV kl. 
sem. nancz.; w kwocie 30 złr.: 6) Kaozor Stani- 
sław, ucz. V kl. real. ; 7) Jośkówna Anna, ooz. I 
kl. sem. nanez.; 8) Janicka Jullanna, nez, II kl. 
sem. naucz. ; 9) Richterówna Joanna, ucz. III kl. 
sem. nancz.; 10) Zańko Jędrzej, ucz. VII kl. gim; 
11) Cserwieński Stanisław, noz. III kl. gim.; 12) 
Tastnacht Wiktor, ncz. I kl. sem. nancz. ; 13) Ga- 
zikówna Marja, noz. VIII kl. szk, wydz.; 14) Bra- 
nich Franciczek, uczeń VI. kl. gim.; 15) Pryjma 
Jan, uez. V kl, gim.; 16) Audraszek Franciszek, 
ucz. VI kl. gim.; 17) Jaworek Piotr, acz. IV kl. 
gim.; 18) Granowski Karol, noz. VI kl. gim. ; 19) 
Wemek Jalian, ucz. IV kl. gim.; 20) Skurewicz 
Leopo!d, ucz. IV kl. gim ; 21) Jaaiszsw.ka Stefa- 
nia, ncz, I kl. sem. nancz. ; 22) Sitowska Taodora, 
uez. II. kl, semia. nancz, ; w kwosie 20 złr.: 28) 
Monsen Karol, uce. VI kl. szk. resl. i 24) Monseu 
Marjan, uoz. II kl. szk. real. Jeduorazową zapo- 
mogę otrzymali: w kwocie 10 złr.: 1) Bacziski Hie- 
czysław, usz. II bl. gim.; 2) Diakówna, n z. I kl. 
sem. naucz. ; 8) Harazskiawicz, acz. I. kl. somia. 
nane ; 4) Hałas Tomasz, ucz. II. kl. sam. nau .z.; 
o) Motyka Antoni, Nos, | hl. som, nauuk.; 6) Fie- 
karski Onufry, ucz, II kl. som. Iahcz,; 7) Staro- 
miejska Elżbieta, noz. II kl. szk. wydz.; 8) Stoindl 
Marjan, ucs. VI kl. gim.; 9) Żarski M kołaj, ucz. 
TI kl. sem. nancz.; 10) Stokaluk Jó efa, urz. IV 
kl, sem. nancz.; 11) Czarnecka Marja, ueg, III kl, 
sem. nauoz ; 12) Bełdowska Anna, ucz. IV kl. sem. 
nautz. ; 13) Łysakowski Z?gmunt, ucz. I kl. gim. ; 
14) Rułtrńska, ucz. VIII kl. szk. wydz.; w kwocie 
7 złr. 50 ct.: 15) Popovits Ignacy, acz. III kl. 
gim. i 16) Popovits Filip, ncz. V kl. gimn. Przy 
tej sposobności nadmienia dyrekcja, że liczne po- 
dania uczniów, zasługujących ze wszechmiąr na 
wsparcie, nie mogły być uwzgiędnione z powoda 
skromnych jeszcze zawsze fandaszów. Okoliczność 
ta zniewala zarazem dyrekcję, preypomnąć ofiarno- 
ści publicznej „Towarzystwo pomocy naukowej”, 
które już od lat 12 przeszło niesie pemos nbogiej 
a colującej w naukach młołzieży bez względn na 
Wyzusnie | narodowość. Członkiem Towarzystwa 
może zostań każdy, kto się zobowiąże składać ro- 
cznie przynajmniej 1 słr. na cele Towarzystwa. 
Zapicywać się zań można n któregokolwiek z pod- 
pisanych członków dyrekcji: Ks. Banch, dyr. szk. 
wydz., Boberski Alojzy, Dziedzicki Ludwik, Fedo- 
rowiez, Hoszowski Franciszek, ks, kan. Kajetano- 
wiog, ka. Senkłewicz, ks, Lubomęski, Łuczkiewicz 
Antoni. ks. kan. Mazurak, dr. Czesław Bodecki, 
dr. Zygmunt Samolewicz, Stokowski Apolinary. 


* Przed sądem przysięgłych w Przemyślu od- 
była się w dniach 12. i 13. b. m. ześprink prze- 
ciw byłemu c, k, pocztmiatrzowi w Dubiecka p. J. 
Slokale, którego prokuratorja państwa orkarzyła o 
przywłaszczenie sobie listu z sumą 500 zł. a. w. 
List ten był przysłany do Dabiecka dla pewnego 
obywatela w okolicy, który podpisawazy recepis, 
posłał swego służącego z torbą zamykaną na po- 
cztę by przyniósł nadeszłe posyłki. Pooztmietrz p. 
S. twierdzi, że odebrawszy recepis, włożył list pie- 
niężny wraz z innemi do torby i zamknął takową 
swoim kluczem, przyczem, słnżącego zrobił uwa- 
żnym, że ma pieniądze w torbie ; którą to ostatnią 
okoliczność świadkowie potwierdzili. Gdy słażący 
przyniósł torbę do domu, listu z pieniędzmi w niej 
nie było, pomimo że torba była zamkniętą, spra- 
wdzona jednak że niezamykała się ona tak szczel- 
nie, by możliwość wyjęcia z niej listu bez otwar- 
cla zamku była zupełnie wykluczoną. Na podstawie 
więc kilku poszlaków oskarzyła o. k. prokuratorja 
byłego poeatmistr"a p, Siokalę o to, że owego listu 

„pieniężnego, do torby niewłożył ale sobie takowy 
fprzywłaszczył. —  Sędstowie przysięgli odpowie- 
, dzieli na postawione im pytaule przecząco, Waku- 
jtek czego p. Slokało od oskarzenia uwolułony zo- 
stał, — Przy tej rozprawie poruszono także pe- 
wną sprawę, która wątpić pozwala, czy dyrekoja 
poóozt zachowuje ściśle przepisy detyczące języka 
krajowego w urzędach państwowych, Oto po wdro- 
żesia śledztwa wstępnego przeciw posztmistraowi 
w Dabiecka p. Biokale, został tenżo süspendowany, 
zatrzymał jednak nadał przedalębiorstwo dostarema" 
nia koni do wozów pocztowych, administrację sań 
poczty oddano ekspedytorowi poeztowemu panu P. 
Administrator ten, wypłacając p. Siokałe należy: 
tość za dostarczanie koni, nie potrącił zaliczki w 
kwocie 40 sł. poprzednio podjętej i takim sposo. 
bem wypłacil przez nienwagę tę kwotę pana Slo- 
kale dwa razy. Gdy oddział racknakowy to apo- 
strzegł, zażądała dyrekcja poczt od administratora 
wyjaśnienia tej okoliczności, wystylizowała jednak 
pelecenie swoje w jęuyku niemieckim, którego je- 
dnnkże administrator p, P. niezna zupełnie, 
Nierozumiejąc przeto polecenia dyrakoji į nie- 
będąc w stanie odpowiedzieś na takowe w języka 


t 


niemieckim, uda? się administrator do byłego poczt- 
mistrza p. Siokały z prośbą, by odpowiedź do dy- 
rekcji poczt w niemieckim języku wystylizował, co 
tenże uczynił, poczem pan administrator tę nieźro- 
zumiałą sobie realację przekopiował, swoim podpi- 
sem zaopatrzył i takową do dyrekcji wysłał, Sku: 
tek relacji był o wiele zrozumialszym dla pana 
administratora, kazano mu bowiem zwrócić owych 
40 zł. nienależycie dwa razy wypłaconych, a do- 
piero gdy przeciw takiemu dictum acerbum zapro- 
testował, wyjaśniło dochodzenie, że pan administra- 
tor pisząc sam ową niezrozumiałą dlań relację nie- 
riecką, w takowej całą winę przyjął na siebie, o- 
akarzył w niej sam siebie formalnie i to wszystko 
własnym podpisem zaopatrzył. 

Sprawa ta zakończyła się w ten sposób, że 
pan Siokało zwrócił dwa razy pobraną kwotę 40 
Zł; a nauka z tego doświadczenia taka: że albo 


dyrekcja poczt powinna pisać do podwładnych s0*, 
bie urzędników w języku polskim, a'bo też odda- 
wać administrację urzędów pocztowych tylko takim 


ekspedytorom, którzy władają dostateeznie języ- 
kiem niemieckim, — jeżeli już koniecznie w we- 
wnętrznej służbie tego języka chce nżywać. 

* W Wiednia wydał p. Maksymilian Hnybeusz 
brosznrę p. t. „Konskrypcja ludności d. 81. gra: 
dnia 1880*, w której w sposób popularny obena- 
jamia z istotą i ważnością zblidającego się spisu 
ludności, awracając szczególną uwagę, rozumie się 
z tendencją niemiecką, na rubrykę „mowa poto- 
ozna”. Rada miasta Wiednia zakupiła 10.000 egzem- 
plarzy tej broszury celem bezpłatzego rozdania 
między mieszkańców Wiednia, Bzłoby rzeczą pożą- 
daną, aby i u nas wydał kto podobną broszurę. 
Nakład wróciłby wię £ pewnością i zysk przynio- 
słaby ona, m zrobiłoby się prawdziwą przysługę 
polskiemu społeczeństwa. 


, Wiademnńei paliaojna w d. 27. października. 
Skradziono: pann J. J. z wystawy sklepowej pod 
1. 40 przy ul. Halickiej 50 sztuk krawstek jedwa* 
bnych ; — pann A. W. ze strychu pod I. 8 przy 
ulicy Zacerkiewnej kilkanaście sztuk bielizny. 

Pan M. K. zgobił pugilaros z czerwonej skór. 
ki, w którym się znajdowało 150 zł. W bankno - 
tach i kartke zastswnicza banku hipotscanego na 
zastawione za Ó xi. perły. 


— Z Bursztyna. Będąc: w trafice bnrsztyń 
akiej zażędałem fanta tytoniu „Dci König“, wła- 
ściciel trafiki, pan Hammer, nie chołał mi dab ca- 
łego funta, odwułując s'ę na to; żo 2 Stanisławo- 
wa tego rodzaju tytonin nie dostsje. Ponieważ to 
nia pierwszy raz stę dzieje, w Barsztyuie, w Bu- 
kaczowcach i w Rohatynie, gdzie trsfikanci staro- 
zakonni przepisów 0 sprzedaży tytoniu wcale nie 
zachowują, dla tego npraszam dotyczące władze, 
aby tym nadużyciom ze strony trafkantów przecie 
raz tamę położyły. 

— Kosów, 25. paźiziernika. W celu uroczy- 


3. po południu w zabndowaniu szkolnem. Porzą- 
dek dzienny: 1. Zagajenie posiędzenia. 2. Wybór 
przewodniczącego, jego zastępcy i członków za- 
rządu. 3. Odczyt prof. gimn. z Tarnopola p. De- 
ona Gańkiewicza o „zużytkowaniu wód naszych.“ 
4, Odczyt M. A. Barty „o chowie ryb.* 5. Wnio- 
ski członków. 

Na posiedzenie to zaprasza się także i łaska- 
we panie, a pp. członków i wszystkich rzetelnej 
sprawie rybackiej chętnych do jak najliczniejszego 
ndziała. Od zarządu oddziałowege. 


— P. Levinsky, słynny ertysta teatra zam- 
kowego w Wiedniu zapisał się jako nadzwyczajny 
słachacz na wykłady literatury niemieckiej prof. 
Scbmidta ze Strassburga. Przykład godny naślado- 
wania. 


—  Niewdzięczność. Komadjopisarz X. spo- 
strzegł w krzesłach podczas przedstawienia swej 
sztuki pana Y., również autora dramatycznego. 

— Spojrzyjno pan na niego — mówił X. do 
swego sąsiada — jaki niawdzięcznik, ani razu się 
nie uśmiechnie podczas mojej kemedji, kiedy ja na 
|jego tragedji śmiałem się do rozpuku. 


| — Znany moskiewski milioner Warszaw 


„akoj, jeden z głównych dostawców armii moskiew- 
‘skiej w ostatniej kampanii na półwyspie Bałkań 
(skim, zertał w tych dniach aresztowany w Odessie 
'4 odwieziony do Petersburga. Aresztowanie nastą- 
| piło podobno w skutek wykrycia różnych nadużyć 
jw dostawach Warszawakoko. Miało mianowicie 
(wyjść na jaw, ka liwerant ten oszukał skarb pań: 
stwowy na 22 millionów rubli. Z Warszawskim 
,areaztowkny zostuł w Odessia takżo sekretsrz głó- 
wnej iatsn*antury arm i moskiewskiej, Boren, orar 
główny intondant tajże armii podczas wspomnionej 
,kampenii, Ohwoszezuikow, i wysłano ich wszystkich 
do Peterabuga. 

Verschiimte Arbeit. Schauspiel in 8 
Acten vom Paul Lindau. Znany Paweł Lindau, wy- 
dawca pism literackich i pisarz dramatyczny ogło- 
sil niedawno nowy utwór pod tytułem wyżej przy: 
toczonym, który przedstawiony w królewskim tea- 
trze w Berlinie doznał zupełnego fistco. Mimo 
|znakomitej gry skterów sztuka nie mogła wywo- 
jłaó w słuchaczach entuzjazmu, gdyż brak jest w 
tym dramacie zupełnie akoji a utwór sam przypo- 
mina nowelę Alfreda Musset pod tytnłem: „Les 
deux maitreszes. Znauą jest rzeczą, iż p. Lindau 
chco uchodzić za wielkiego znawcę literatury fran- 
„euskiej, jakkolwiek jeden z jego krytyków udowo- 
„dnit mu, że nie zna gruntownie języka francuskiego ; 
(Wiadomo także, iż antor ten napisał biografię Mus- 
neta i że nawet podał szczegółowy rozbiór wyżej 
przytoczonej noweli, ale czego nie można było 


ł 


ł 


Chmiel za 100 kilogrm.: od 35 do 45 zł. 

Wełna zs 100 kilogrm.: od — do — zł. 

Spirytus za 10.000 litrów procent od 31:50 do 
38'—- zł. 


Reaktywowanie giełdy  pieniężno-towaro- ' 
wej we Lwowie, poruszone na zeszłorocznej an- | 


H 


kiecie zbożowej, stało się przedmiotem narad ko- 


je z całą ścisłością, Że etat emerytalny 
prawdopodobnie doszedł już čo szczytu. Po 
długiej rozprawie, cofa Szturm swoją rezo- 
lucję, i zgadza się z oświadczeniami mini- 
stra wojny, które jednak w protokole zapi- 
sać należy. Ordynarjam załatwiono zresztą 


misji wysadzonej ad hot przez komitet Towarzy-| bez wielkiej debaty. 


stwa gospodarskiego, a wzmocnionej delegatami 
Izby handlowej. Wiemy, że odbywały się posie- 


dzenia tej komisji, a że skutków praktycznych EA 


odniosły, tego skrypt targu zbożowego, który zawsze 


Budapeszt d. 27. października. W ko- 
misji budżetowej węgierskiej [zby posłów 
nalega Rakovszky o energiczne kroki celem 


chromać będzie, jeżeli najżywotniejsze tegoż warunki, | usunięcia niedoboru, a zwłaszcza o oszczęe 


czyli unormowane stosunki handlowe zaliczać bę: |dności w wydatkach na wojsko. 


dziemy do rzędn pobożnych desyderjów. 

Stosunki handlowe regnluje giełda, ona do- 
piero staje się silną podwaliną innych urządzeń 
tyle upragnionych, jak targów i składów zbo- 
żowych. 

Potrzebę piekącą giełdy czują i uznają wszy- 
ucy, którym podniesienie dobrobytu kraju naszego 
w dobrze zrozumianym własnym interesie leży na 
sercu, a jednak wołanie za giełdą, jakby głow 
wołającego na puszczy, przebrzmiewa z roku na 


Minister 
prezydent Tisza uprasza, aby w obecnych 
stosunkach nie zajmowano się myślami o 0- 
krojenia wydatków wojskowych, gdyż mo- 
żnaby tym sposobem narazić żywotne inte- 
resa monarchii. 

Bukareszt d. 27. października. Według 
„Pressy” pogłoski o jakiejś niejedności w 
gabinecie i o zamiarze wcześniejszego zwo- 


rok, i zniechęcone umysły nawalne rzucają w świat łania parlamentu nie mają podstawy, 


narzekania bezpodstawne, gdyż pomoc własna ka- 
żdemu podaje klamkę do urzeczywistnienia swych 
celów. Nie alterując tedy usiłowań powyżej wy- 
mienionej komisji, owszem idąc jej na rękę, za- 
wiązało się wczoraj kółko do akcji spiesznej i 
tecznej celom roaktywowania giełdy, złożone £ pa- 
nów Bubera Samuela, radcy Bodyńskiego, Bubera 
Maxa, Krausa, Ponziawa Henryka, Russmana Igna- 
cego, Sokala Henryka, Thoma, 

Do przeprowadzenia nagłych kroków przygo- 
towawczych wybrano radcę Bodyńskiego, Thoma, 
Sokala, Russmana i polecono temu podkomitetowi 
zdanie sprawy w najkrótszym czasie. Ozy i o ile 
energicznemu zajęciu się tych panów sprawą giołdy 
uda się takową wydobyć z dotychczasowego za- 
stoja i pchuąć ją na tory wiodące do rychłego u- 
rzeczywiatnienia, niedaleka przyszłość pokaże, a 
komisja Tewarzystwa gospodarskiego równie do- 
brze się zasłaży, jeżeli łącznie działać będzio nie 
pozostając w tyle za akcję wozoraj utworzonego 
kółka czynu. i 


Tolograny Gaz. Nar, i ostat, wiadomości, 


Z Peterabarga piszą do gazet berlińskich, 
że senat układa obecnie man'f-st do narodu o 
małżeństwie cara z Katarzyną Dołgoraki, które 
w zamkn Ropcza z początkiem sierpnia zawar- 


png 


przypusżczać to tej okoliczności, iż p. Lindan po- |tem zostało. W ostatnich dniach powołany do 
pełni na francuskim poecie plagiat w inną tylko| Liwadji starszy prokurator Świętego synoda, 
przybrany szatę i wystąpi z ntworem niby orygi-|tajny radca Pobiedonoscew, ma rzeczony mani- 
|nalnym przed szerszą publicznością. Jest to za- |f:8t zredagować. Manifsst ten ma być wkrótce 


"iste ze strony P- Lindau eine verschimte Arbeit. 


ogłoszony, gdyż obawy co do życia cara s4 mo- 


Budapeszt, 28. października. Odręcznem 
cesarskiem pismem, Cesarz nadał węg. pre- 


z ; zydentowi ministrów Tiszie, wielki krzyż 
aku- 


orderu św. Szczepana, w dowód niezmienne- 
go cesarskiego zaufania i uznania jego zna- 
komitej i pełnej ofiarności działalności. 

Berlin d. 27. października. O wywo- 
dach br. Haymerlego w komisji delegacji 
przedlit wskiej pisze bismarkowska „Nordd. 
Allg. Ztg.* : 
środkom polityka wschodnia gabinetu austrjac- 
kiego odbija się we wszystkich, poruszonych 
przez br. Haymerlego punktach. „Nordd. 
Alg. Ztg.* podnosi najzupełniejszą zgodność 
Austrji i Niemiec we wszystkich sprawach 
wschodnich, 

Rzym d. 28. października, Parlament 
zwołany urzędowo na 15. listopada. 

Sofia d. 28. paź'ziernika, Zankow gza- 
gaił sejm bułgarski, Mowa tronowa dziękuje 
narodowi za uczucia wierności, z których 
książę czerpie potrzebną w tak ważnej do- 
bie siłę. Z powodu zgonu carycy książę po- 
nownie konstatuje żywe interesowanie się 
cara-wyswobodziciela Bułgarją. Mowa trono- 
wa podnosi sympatje i życzliwość mocarstw 
europejskich, tudzież dobre stosunki z pań- 
stwami ościennemi; przypomina, jak życzli- 


Wstrętna wszelkim skrajnym | Benku 


utego obchodn półwiekowaj rocznicy powstania 1830; 
do 1831 r. zawiązał się tu komitat, który na po: 
siedzeain dzisiaj odbyteze, uchwalił urządzić w dniu 
29. listopada r. b. uroczyste nabożeństwe w tutej- 
szym kcściala rz kst Wieczorem zaś odczyt pu- 
bliczny w loxalzodsinch tntejszego kasyna. Inicje- Wszyscy razem liczą koło 540 lat. 

tywa, jak w każdej poszclwej sprawie, i tą razą| __ Chiny cywilizują się, a przynajmniej 


wyszła od prezess tntajszej Rady powiatowej i od f 
zacnego proboszcza tutejszeg» ks, Dulika. kosmopolityzują. Jeden z dzienników moskiewskich 


— Rzeszów. Gazeta Narodowa występując ' 
niedawno przeciw uzarpowaniu sobie przez dwóch | 
grajków teutońskich mieji cywilizacyjnej we Liwo- 
wie i nadto prorokując tym grajkom, że nie znajdą 
adeptów i wielbieicii dla swej sztuki na całej zie- 
mi galicyjskiej, nie wiedziała widocznie, że znajda. 
ją uię jeszcze u nas ludzie, u którychby owi kul- 
turtrhgorzy z północy dla swej misji żyżny grunt 


|bitwy pod Trafalgar, a żyje jeszcze 6 weteranów, 
(którzy w niaj udział brali ; są nimi 3 admirałowie 


ianemi „La file du regiment", „La belle Galathóa* 
i kilka jeszcze sztak Of nbachowskich zostały 
przotłómaczone na język chiński dla przedstawie- 
nia na seenach miast portowych państwa Niebie- 


na to anterów, którym prawo przyznaje bardzo 


znależli ich pośindą w swem. łania. o dei. h tant 
a viki r, itore JE SI opowi ~ TY «75085 vnotarjum i tantiemy. 
oprócz żydów na wpół ku wschodowi jeszcze a na. 


wpół ku Berllnowi grawitujących, ma mieć naj i 
wskróń ludność polską. To też wielkiem było mo: | Gospodarstwo, przemysł i handel. 

je zdziwienie, kiedy w przejeżizie przez Rzeszów, , Lwów dnia 27. paździer. Sprawozdanie 
wstąpiwzzy w dain 25. b. m. do cukierni p. Schu- tygodniowe lwowskiej Izby handlowej i przemysło- 


Weterani. Trzy ćwierci wieku upłynęło od|Cno uzasadnione, skoro w Liwądii miał on jaż 


Sartorjus Rose, Patton i Johnson ; 4 komodorowie: | SZCZE, 
Harria i Vicary 1 podpułkownik James Tynmore. | MOŻNA. 


donos), że wiele z operetek franeuskich, między | przedkłada Plener sprawozdanie o budżecie 


skiego. Godnem też jest nwagi, że według praw|kiej, jak się ona z księgi czerwonej 
chjńskich, sztuk scenicznych tłómaczyć z obzych | świadczeń Haymerlego przedstawia. 
języków i wystawiać na scenie niewolno bez zgody jz rzecz zrozumiałą i słuszną, że rząd wo- 


wie dynastja serbska i naród serbski przy- 
jęli księcia, w czem jest trwała rękojmia 
przyjacielskich stosunków obu tej samej ra- 
sy narodów. Dobra postawa wojska i powo- 
łanie rezerwistów dowiodły, że jest to siła, 
na którą kraj liczyć może. | 
Następnie zapowiada mowa tronowa ró- 
żne projekta ustaw, poleca zbadanie ważnej 
kwestji kolejowej, która w ścisłym stoi zwią- 


dwakrotnie ataki apopleksyjne. Sparaliżowanie, 


którego lekarze się obawiali, nie nastąpiło je- 


ale długiego życia carowi rokować nie 


Eudapeszt d. 27. października. W ko- 
misji budżetowej delegacji  przedlitawskiej 


ministerstwa spraw zagranicznych. W ogól- 1 J» 3 i 
sa wapń mać ep danie akcję jzku z żywotnemi interesami kraju. Rząd za- 
Austrji w kwestjach czarnogórskiej i grec- komunikuje rokowania, jakie się dotychczas 
` izo- W tej sprawie odbywały, tudzież zobowią- 
Uważa |zania, jakieby Bułgarja przyjąć miała. 

Berlin d. 28. października, Mowa, za- 
bec gorliwości rządu angielskiego postępo-|gajająca sejm, wypowiada podziękowanie 
wał to oda ownie, to zwalniająco bieg rze- króla za dowody lojalności podczas uroczy- 
czy. Ale ta politrka przeważnie jest tylko stości kolońskiej. Sytuacja finansowa zaczy- 
negatywną i zrzeczeniem się przeciwstawie-| na zmieniać się na lepsze. Preliminarz na 


nia innych, może pomyślniejszych kombina- | rok 1881 zapowiada nadwyżkę 14 milionów, 
leyj. Zatzymanie status quo zawiera w so- z ogólnych podatków cesarstwa, które są do 


machera, usłyszałem obok jednego stolika, naoksło wej o cenach zboża i produktów, zrealizowanych najbie rdzeń do szeregu zawikłań, które się dyspozycji dla obniżenia podatków.  Przej- 


którego mniej więcej ze 30 osób siedziało, szwar- placu lwowskim, w ciągu ubiegłego tygodnia. 
got TA ae zie że to rok 1848 lub = (Bez opłaty pij > 
a już najmnie, ! Korzec pszenicy 77 klgr., żyta 78 k 
dziwiony zapytałam tady, co to ma zanozyć, | ozmionia 64 kler, Al. 45 kigr., hreczki nir, $ 
aż tn mi opowiadają, że to złota młodzież rzeszo- | kukurudzy 89 kigr., prosa 82 klgr., grochu 83 kigr., 
wska, a między nią i poważniejsi, obradają nad koniczyny 82 kigr.) 
ukonstytnowaniem się Towarzyatwa łyźwiarskiego, Zboża za 100 kilogramów: Pszenica 9-75 
i że dlatego, że jeden z pomiędzy zebranych nie do 10:75 zł., — żyto od 9'25 do 10:— zł. — ję- 
umie polsku, wszyscy łamią sobie języki na niem: | czmioń od 5:75 do 7'95 zł., — owies od 5'80 do 
czyźnie. Ciskawość więc, jakby się ci panowie ze 6'50 zł, —- hreczka od 7*— do 7'25 zł, kuka- 
sobą porozumiewali, gdyby np. jeden z nich albo yndza zeszłoroczna od 7*— do 7:95 zł, — kuku- 
jakaś dama sport łyświarski kultywująca, a zebra- |radza nowa od 6— do 6'25 zł, — proso od 
nin temu obecna, znowa po niemiecku nie rozumia: | 6:25 do 650 zł, jagły od 8*— do 10— zł. 
ła. Nie umiejąc żadnego z innych języków, musia- | Zbożastręczkowe za 100 kilogramów: 
loby chyba całe towarzystwo w milczeniu lub też | Groch do gotowania od 9'— do 1028 zł., — groch 
na migi może swoje obrady odbywać! pastewny od 7'40 do 8'25 zł, — soczewica od 
Nieprawda, ciekawa inklinacja tych panów | —-— do—'— zł., fasola od 10:— do 19 — zł.— 
do niemczyzny?! — Owi grajkowie tentońscy mo- bobik od 5-— do 6-— zl, — wyka od 5— 
gliby się bi misję cywilizacyjną między ty- |do 5'50 zł. Ry! 
panami 0 D Nasiona za ogramów : Koniczyna po 
— Warszawa, 25. października. Straszny wy- 26 do 45— zł., najprzedniejsza od —*— do —— 
padek wydarsył się wczoraj r cgrodzie pray je- zł., poślednia od —*— do —*— zl, — tymotka 
dnej z restanracyj na Ritoy Długiej. Trzynsatoletni od 16-— do 18'— zł, — anyż mos. od 36'— do 
chłopiec głachoniemy, bawiąc się nabitym fliwerem 38'— zl, anyż płaski od 36— do 40'— zł, — 
z dwunastoletnią córką włsńsicielki restauracji, za: kminek od 26'— do 29' zł. 
bił ję wystraałew, który ngodził w samo GOTCA. | Nasiona olejne za 100 kilogramów: Rze- 
Winnym wypadku jast posługadz, który pozwolił pak zimowy od 11'40 zł, de 11-75 zł, rzepak 
alę dzieciom bawić nabitą bronią. |letni od 10775 do 11:25 zł., — rzepik zimowy od 
— Zaproszenie na I. walne zgromadzenie 1050 do 11'— zł, — rzepik letni od 10°75 do 
mikulinieckiego Oddziała krajowego Towarzystwa 11— zł, Inienka od 9-40 do 10-25 zł, — nasie- 
rybackiego, które się odbędzie duis 7. lub w razie nie lniane od 11-50 do 19°25 zł.,— nasienie kono- 
wielkiej niepogody dnia 14. liszopada b. r. o godz. pne od 7:25 do 7:50 zł. 
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może przecenia, npatrując w nich już bez-|Ście kolei prywatnych na własność państwa 
pośrednio zagrożenie pokoju, które jednak | okazało się zbawiennem i dla obrotu han- 
dość są ważne, aby rząd zajął wobec nich dlowego i dla finansowego. W końcu mowa 
stanowisko jasno określone. wzywa sejm do współdziałania przy refor- 
Co do kwettyi serbskiej, sprawozdanie, mach ekonomicznych państwa. 
plenerowskie pochwala zerwanie układów, "= 71%: 
i wypowiada nadzieję, że rząd nie poprze-; 
stanie na najwyższem fsworyzowaniu, które, Dzlś, we czwartek dała 28. października 1680. 
żadnej kwestyi nie podlega, ale że w no-, Piękna Galalea 
wym traktacie wymoże wszystkie, w ber-| Opera komiczna w 1 akcie, muzyka Souppego. 
lińskiej konwencyi przyrzeczone ułatwienia. | Pan Struczyński wyrtąpi po raz pierwszy 
Sprawozdania to przyjęto, poczem na- w roli Pigmaliona. 
stąpiła narada nad ordynarinm budżeta woj- Po raz szósty: 
skowego. Przy rozdziale emerytur wynurza ZŁOTY CHELEC 
sprawozdawca Szrom Życzenie, aby admi- |  Komedja w 1 akcie przes St. Dobrzańskiego. 
nistracja wojskowa) przy pensjonowaniu z  €lapiatke 2 Saint Flour 
największą Ścisłością postępywała, a ewen-!Komedja w | akcio z franc. pp. Bayard i Lomolne. 
tualnie o nową ustawę emerytalną postara- Por: k e goñeisis 7mej wieczór. 
ła się. Sturm petpodnię, ressLieję, wzywa- |” 
jącą zarząd wojsko a pensjono- . 
aa zwłeszom gyłerych stymi, z całą STARZY KAWALEROWIE 
ścisłością postępywano, a  pensjonowania Komedja w 5 aktach W. Sardou, przekład 
przedwczesne albo nie dobrowolne, z wyją- i.. NR a m2 
tkiem nieodzownaj potrzeby, powstrzymywae |`- z: dk 
no. Minister jen. Bylandt oświadcza, 


t 


W płątek dnia 29. października 1880. 
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HOTEL EUROPEJSKI: D. br. Kapri z Ba- 
koviny. J. Friedrich z Wiednia. St. Kiarski z Tar- 
nopola. GQ. Kamiński z Borzykow:. J. Bogacki z 
Warszawy. 

HOTEL LANGA: J. Benedikt z Czerniawiec. 
A. Riss i R. Klose z Wiednia. W. Kalab z 
Berna. 

HOTEL ANGIELSKI: J. Foltański z Prze- 
worska. Z. Krynicki i F. Nalepa z Krynicy. W, 
Zelechowski z Hrehorowa. Sz. Kotowski z Rudy. 
W. Wiśniewski z Wiśniowezyka. 

HOTEL KRAKOWSKI: E. Głowacki z Ży- 
daczowa. J. Nieszkowski, dr. z Warsawy. 

HOTEL LAZARUSA : B. Spira i M. Steru- 
berg z Krakowa. W. Nawradzki z Rzeszowa. Dr. 
H. Sternschuss i M. Maromberrg z Podhajec. 
| pa O EE OPO R WE | 

Pociągi kolejowe. 
Pedług zegarn Iwowskiego. 
ODCHODZĄ ZE LWOWA: 

DO KRAKOWA: o godsinie 10 min, 60 przed jó 
pociąg pospieszny; o godz. 4. min, 53 a RE 
ero o godzinie 5 minut 9 po południu pociąg 

DO PODWÓŁOCZYSK: z głównego dworca: o godu, 6 
rang, pociąg pospieszny, o godzinie 12 minui 80 
po połud. pociąg mięszany; o godz. 10 min, $1 io- 
azÓ: R ay. 

DO PODWO. ZYSK: z Podzamozą : o godz. 10 min 52 
wieczór pociąg mięszany, o godz. 19 m. 53 w ;ołud, 
peciąg mięszany. 


Ik. 


W o o l 
Lwów, x :z5y handlowej, 28. października 
i Zoja za sutncę 
(bez kuponu bieżącego). 

Kootsj zalic. Karola Ludwika . 270 25 478 
* „, Lwowsko-Czern'ow.-Jacka . 161 60 164 

Rypot. galic. po 210 zł. , 291 — 396 
„ kredyt. galic. po 3100 zi. 350 —- 255 . 
IL Listy zażtawae va 109 sr. 
(bez kuponu Siażącegcj, 


Tow. kred. galio, 5 prci. W. a. . 36 80 Y7 85 
a R 5 » m 31 — 92 — 
B A 8 y krea 86 90 97 80 
Baaku hypot. galie. 6 prá.,  . 101 80 102 80 
Gelic. Zakł, kred. włośo. 6 prot. 100 — 10i 50 
M. Listy iłęśnma na 100 A. 
Ogólnego rolnicz. kred. Zakładu 
dla Galicji i Bakowiny 6 proś 92 y: 
iY. Obligi za L0 zr 
Indemnizacyjno galicyjskie 47 = 18 — 
Obligacje komun, Zakł kr. wł 69, 10 — i91 
Połyczka kraj, z r. 1878 po 6 pr 100 — 301 60 
Losy miasta Krakowa 19 50 41 50 
| m s Stanisławowa 43 00 25 66 
F. Miuety, 
Dukat Rolanierski , i 6 52 4 62 
n  Oesarski : S5 564 
Napoieordor . f , 482 342 
Półimperjał rosyjski i 268 3 78 
Rubel rosyjski srebrny | 157 A 77 
» T papierowy . i 117 1 19 
1GÓ marek niemieckich , 57 63 58 40 
Srabro . - . 99 50 100 ba 
Kupony w srebrzo , 9S 25 100 26 
WZREKTENREEOIENE Sa s w 


KURS GUGŁDY WIEDEŃSKIEJ. 
Wiedeń 98. Października 1880, 
godzina 2 m:nat 20 popołzdniu. 
Losy kredytowe 177.— Węgier. kred. 247.75 


Anglo-austr. 114 — Unionsbank 11080 
Kolej Kar. Lnd. 270.50 Nordbahn 241.— 
Kolej Połud. 81.25 Kolej Alföld. 152.50 
Kolej Elżbiety 188,50 Kolej Lw.-czer. 162350. 


Węg. Nordostb. 145.— Wied. Comunal. 115 — 


Weg. obl. p. w zł. 84. -- Galis. indemniz. 97.50 
Losy z r. 1864 172.50 Kolej siedziog. 107.90 
Renta węg. 6*/, 107.65 Losy e = 
Baunkyerein 137.25 Rosy. rube! pap. 1.17.°/, 
Losy węgier. 108.75 Marki niemieckie —- —— 


Usqosobienie wstrzymane, 
Wiedeń ?. 28 pażdziernika 
, godzina 10 minut 42 przed południem: 


Akcje kredytowe 280,— lo-austrjac. 11460 
Kolei Kar. Lud. 371.50 Rol Połudn. ZE 
 Unionsbank 110.40  Napoleendor 9.85 
Rosyj banknoty ——  Usposobienie: silne. 
Berlin d. 27. października 
godzina 5 minut 44 po południa: 

Rozyjs. benk. 203.75 Akcje kredyt, 483.50 
Lombardy 141.50 Galicyjskie 116.60 
Kolei Rumnń. 53.50 Austr. banku 172.65 


Kasa galie. Towa!zystwa kredytowego 
| %upuje Sprzedaje 
|50/, Listy zastawne oprócz kupc- 


nów 100 złr. po * « 97 — 9750 
4*/, Listy zastawne oprócz kupo- 
nów 100 złr. po 91 25 32 — 


lwów. dnia 98. października 186. 


W sali Stowarzyszenia 
„Gwiązda* 
ulica Franciazkań ska liczba 7, 
Bernharda 
„Teatr małp i psów, 
i konne sztuki. 
Codziennie przedstawienie. 


- We śródę i w niesienie dwa razy 
: o godz. 4 i7. 
Plakaty zawierają bliższe szczegóły. 


t 


ATERJE WEŁNIANE 


oOOOOOCOO©OPOOOGOOOOG 
Dnia 15. pażdziernika przentosiam mój 


i i 
A SGEZakład krawiecczyzny damskiej -o8 


Ulica Akademicka 7 


naprzeciwko 


Pii 
| Świat powieściowy 


Śy 


Pismo tygodniowe belletrystyczne, 


i ŢȚ u z pod L 18. ul. Halicka, gagopod I. 14. plac Halicki.-gxg y a z 
„zacznie wychodzić 2 R Hotelu „George / S H Zaopatrzyłam się równieź ra dpopiedzić Rna ierje modne i rozmaite (| szewloty 1 flanelki 
we Lwowie, od dnia 1. grudnia r. b. 3 poleca © | rzybory Go ubierania sukień i polecam się nadal łaskawym względom W e 
W pierwszym zaraz numerze tego L AN NQ Wielmożuych Pań. 8? na suknie damskie 
pisma, pojawi się nowa, na współcze- ; © ” 5 Naukę kroju i szycia udzielam jak dawniej codziennie od A oraz 
snych stosunkach społeczno-politycz- N © Ja godziny 9. do 1. 8848 2. 6 Q . . . 
nych osnuta powieść Antora Marzy- ||| £ WER Ś $ Józefina Dab k Brocaty i Szkoty do ubierania sukien 
cień pad | 5.5.86 hä g zefina Dąbrowska. 
M ZDRAJCA: = gs = `N oG a Y a W MAGAZYNIE i 
i e IFE EERE |HIDOOOCOOG+ F HAES = 
Ble warani mają Ggianię ¥ ||| ES greie SPIE alk RCA zaiiacnj FS” Romana Wojczyńskiego Z 
prospektach, które wyjdą w ciągu $|) 2 EPE E moa 2 n © © i j i 
3887 _ Mstopada bor. 1a M) Peg DARE JPRAJE Znacznie 1 sj ej, t fip apd ydy aaach. BMG” i L. KISIELEWSKIEGO "$E 
noel) z SE E O R Byk gy Er = p = x BÆ- we Lwowie plac MARJACKI licsba 10. JE 
Zatwardzenia | = ` : > herbaty chińskiej, zam an Am Ann A A 
3 n ar "| koi w średnich i wybornych gatunkaeh w cenie od 1 złr. do 6 złr. za fant. 
zapobiega się i leczy przes użycie Wysiewki z najlepszych gatunków herbaty. i | He kKiograph zew apani mo 
Pigałek roślinnych GAUVAINA ? Wielki wybór aparatów inhalacyjnych y klysopomp, i wszelkich!" ma war 9 lust" + (o: bros" piel 
Przepisywane przez lekarzy francuskich | | ; GAZET., „przyrządów leczniczych, kauozukowych, szklannych i t. p. acyjnego portretu, nut muzycznych, rysunku i t. p. w przeciągu 15 minut, 
i zagranicznych od lat 80 zawsze z wiel ||| Z polskich, niemieckich, ruskich, Skład Wody kolońskiej (prawdziwej) J. M. Farina; — parfumerji, pudrulkopij na suchej drodze równocześnie w rozmaitych kolorach atramentem w spí 
kiem powodzeniem, ponieważ składają się / francuskich , ilustrowanych i humory- najdelikatniejszego, kosmetyków it. p. pojedynczy i nader szybki sporządzić można, 
wyłącznie z roślin, nie sprawiają rznięcis | | które i do dr iej ręki tanio Bardzo skuteczny balsam na odmrożcnie, i doskonałą mase do zapu: CZARNY ATRAMENT ilo POMNAŹANIA, 
ani kolek i mogą się Taym jako środek | stycznych, re i do drugiej rę szczania podłogi — poleca 8906 1—8  |uzczególnie do eż tograla SI. mapo wen Mai a A 4 E 
rzeświaj oczyszczający krew lub spra- | e Jd s + p E oe mogiężną, na której nazwiska Kwaisser i Husak, J. Lewitus są wyciśnięte. 
wd cy zda Panie, Metody użycia wp au apteka J x Sidorowicza W Kołomyi. na mor wysyłamy gratis i fanco, na pisemne zapytanie er Mele ZarA% 
skim języku. W Paryżu p. Behant, rue m zu Bam | z Rp O O a lp zyj KAD. 111111-)__14 8, Odprzedający otrzymają na skład komisowy. — ALB poszukuje się: 


0 
39 Quentin 24. Wymagać należy aby| 
pigułki Cauvaina znajdowały się wa flako- f 
nkach, włożonych w pudełka kartonowe. | 
użeby na każdej pigułce znajdował się na- 
pis Oauvain, 3394 t=? 

W Peryżn p. Dehant, Haub. rue St. Denis 


Magażyn towarów bławatnych i płócien 


temat >| BAZYLEGO TOWARNICKIEGO Następców 


. H. Mikolascha i Z. Buckera | i " 3 MENS 
w Krakowie w aptekach Pp. 3. Tean: | Lwów, Rynek l. 32. 
czyńskiego i W. Radyka ; w Poznaniuj ~ `: 


a E Daah gh h umiarkowanych w największ 0 
vat d, Moskiemieai w Brodaoh SÆ poleca po cenach ych w największym wyborze "Z 
Pierwsza austrjacka parowa 


FABRYKA 


szczotek i pędzli 
Braci Sennowaldi |, 


w Białej 
przy Bielsku, 
na pierwszej austr, szląskiej prze-| 


mysłowej rolniczo - gospodarczej i 
leśnej wystawie w Cieszynie 1880 


Sekretarzyk na listy, pisma i faktury [Brief- Sohriften- 
Facturen-Ordner]. Sekretarzyk sporządzony jest z drzewa, trwałej roboty, 
kilo, zajmuje mało miejsca i jest o wiele praktyczniejnzy, jak alfabetyczna skrz 
na listy. Cena sztuki od 8 złr. i wyżej. j! | 

Józef Lewitus, we Wiedniu I., Babenbergerstrasse 9. | 

Skład we Lwowie: u Wilhelma Seyfąrtha, handel papieru, ul. Teatralnf 
w Krakowie: w handlu papier. Henryka Żychoni; w Czerniowcach w handlu 
W. Regenstreif. 3558 1-- 


„ 


Galicyj. zaklad zastawniczy i kredytow 


Lwów, ulica Teatralna w gmachu Teatralnym, 


udziela oożyczki na zastaw 
a. kosztowności. drogich kamieni kruszców, | 
b. towarów kolonialnych, bławatnych wyrobów fabrycznyc 
wszelkich innych przedmiotów handlu i przemysłu tak 
wych jakoteż używanych, 
c. papierów publicznych wartościowych. 
wedle taryfy o 2 pre. zniżonej od złr. 50 począwszy, 
Podaje oraz do wiadomości stron interesowanych, szczególnie P, T. k 
ców i przemysłowców, że od pożyczki wyżej złr. 800 na kosztowności 
liuwary, może za osobną umową nastąpić dalsze obniżenie należyto 
w stosunku do wartośc szacunkowej objętości przedmiotu i czasu trwał 
pożyczki, | 
Przyjmuje wkładki na książeczki oszczędności 
począwszy od złr, l do kazdej wysokości, i oprocentowuje takową 


| 
| 


y Próby na żądanię ' franko. 


BĘ Dotąd nie przewyższony. "TĘ 


W. MAAGERA 


c. k. wyłącznie uprzyw. d prawdziwy, czyszczony e: 


h N AT 0 BY z 


P r „ 1000 z 80-dniowem $ 

Od wkładek — z wypowiędzeniem 90-dniowem °/,. 
Godziny urzędowe od 8 — 12 w południe; od 8 — 5 popołudniu. 

Lwów dnia 18. stycznia 1879. Dyrekcja. i 


DOSKONAŁOŚĆ. l 
WODA UNIVERSALNA 


PANI S.A. ALLEN 


) ia i ; zi 7 wd sta. 
wyszczególniona złotym medalem, - ; - po 7 « - , 

oleca PP. kupcom i szezotkarzom == = e e dE o a a a A a da CR a A a a a A a ii a a a ŻA a Zico i Zwrot wkładek do złr, 100 niszcza się bez wypowiedzenia, 
wielki wybór różnych szczotek i y GaQQAANAQDAKAALARARRAAIQRNAANNADRARR ARAARA " „ w 250 z 10-dniowem wypowiedzeniem, 
pędzli we wszelkich gatunkach. g 0 N // e il ê, = A s „» 500 z 20-dniowem b 2906 W 


Wyroby nasze mają znak pro- 


tokołowany „Jeleń.“ 8860 2—5 |Z powodu wyjazdu ze Lwowa i przesie- (GH 
dlenia sięr na wieś, są bardzo tanio do 


Znakomite powodzenie nabycia; 8 


1. Nowy fortepian, konstrukcji braci|(QQR 


. M 
Mikula z Wiednia; = 
2. Dwa garnitury mebli małoco uży- 
wanych; G 
3. Obrazy, lustra i dywany; |, = 
4. Biblioteczka ofitująca w najlepsze i = 


| 


jest 2688 najnowsze dzieła (wszystkie oprawne). ; she t2 © PODR 836 RÓW 
Bliż iadomość u właściciela tych a : > : NIA A 
Mąezka ryżowa peiednłotów zokotcchrii przy ulicy Ko- preparowany przez Wilhelma Maager we Wiedniu. ® Nadaje bez zawodu siwiejąacym włos 


Przez pierwsze znakomitości medyczne rozbierany i jako łatwy do strawienia także dzie- © pierwotny kolor. Pobudza porost włosty, 


la o ada z Bizmutem pernika Nr. 88, Isza brama, na dole, mię» 


działa sikórę dzy godziną 2gą a Btą po połuduiu. ciom szczególnie zalecony i ordynowany, jako najczystszy, najlepszy i za najnaturalniejszy uznany szybkiem jéj działaniem, znika ryo" 

kr raczek OE kJE de k 8908 1—6 środek*] przeciw ałabościom piersi i płuc, szkrofułom, tadon, ezyrakom, wyrzutom na- jg Nude po anor a j 

nadaj ZĘ, akórnym, słabościom grnczułowym, ostabieniem itp. Flaszka po J zł. w moim składzie : m 7 Á 

cerze świeżość naturalną. WYBORNE fabrycznym: Wien, Henmarkt Nr. 8**] lub w najznaczniejszychaptekach i handlach korzennych o e DA za d 

w monarchii. A 8455 1—1 s È ; 

CH F AY S i 1 yn au kowe i Ws Lwowie u Piotra Mikolascha J. Beisera, Z. Ruckera, apt., H. Blumenfelda, K. Krzy- M wszelkie tym podobne preparaty. Woda | 

z : WYCHOWAWCZE łanowskiego, apt., St. Markiewicza, W. Marszałkiewicza, K, Klimowieza, K. Bałłabana, Bara- W) S. A. ALLEN nie jest farbą lecz naturalny] 

Llagasym w: Paryśw poleca a r Fraenkla, kup., Klatę > 37 te w Da M. ake kaoh kina Trod w a a EA EE do odrodzenia 

9. na ulicy do la Faiz, 9. g s, 1 . Liszka, K. E. Witosławski apt, i E. nspan apt., Brze : W. Kordecki apt., J. Margu- > TE śów. 

Dostać można w magazynach galanter. Józefina i Schallinger, lies, B. Fadenhecht, u M deca D. Jasiński Pe Czortków: L. Nos wdową Apt. Markus i v “i ż ” > s | 

pp. Kamila Strzyżowskiego, Leona Foin- Zakład nmieszezeń Brennholz, kapiec. Drohobycz: L. Dobrzyniecki, H. Blumenfeld apt. Dzików: Chawe Glanz ku- D Flaszki opakowane są w różowy papier i tylko takie są prawdziwe. | - 


piec. Horodenka : M. Aksentowicz, apt.,-3.B. Offenberger, kupcy. Jarosław: J. Rohm apt. Ja- Znajduje się u wszystkich fryzjerów. w składach porfum i aptekuch. 
vorian L. owicz apt. Kałuse: MisigBjóngooldr Kiwa Littmann kie Kolomgja: pawia ka: z Główny skład i fabryka w Łondyniu 114 8 116, Southampton Row. 
mer . Bolchower J. B. Friedmann, Herech Chayes, Sam. Hermann, St. Bereznicki, kup., Ab. Wo Lwowie w aptece P. Mikolascha i w m ie p. 8 edur 
Dawid Landesber kup., Kopyczyńce: J. Markiewicz kup. Kossów: Markus Kamil, Ë. Litman, RB A agazynie p. Btrzyżowskiego 

kup. Kraków: f Tranczyáski, W. Redyk, F. Gralewski, K. Wiszniewski, E. Radler apt., Jan L. 28 982] 80 
Janiga, St. Feintuch kup. Podgórse: J. Skakalski apt, Krakowiec: J. Wł. Łobos apt. Kutty: E] zj ` ` 
Alter Sekler, Leib Kahlmann, A. H. Weiner, M. Regenbogen kup. Lutowiska: Moses Majer Schmerler. Mikulińce: 5 
A 


i iego i $ we Wiedniu, połączony z dobrym i tanim 
tasha, Dzikowskiego i Jahla iw apiece p. hoai dein. dla guwernantek i t. d. 
P. Mikolascha, w Czerniowoah w apiaco Teraz Graben 28, [dawniej Rothen- 
J. Golichowskiego. jtharmstrasso 9]. milla s 


St. Miedlicki apt., Leiser Morgenstern kupiec. Mościska; 8. Eisenberg kupiec. Myślenice: Mosel Guttmann kapiec. 

Nowy Sącz Karol Laur knpiec. Oświęcim: J. Grzesicki apt. Przemyśl: M. Kozłowski, Jam. Baran, M. Krag, 8. 

Syrop, A. Rabinowicz kup" Prsemyślany: E. Baranowski apt. Radowce: C. Alth, J. Ko Decano apt. Ra 8 © 

dymna; M. Smychowski apt. Rostoki: K. Scheinhorn kup. Rzeszów; A. Karpiński apt., J. Schaitter i Sp, kup. w $ 
ambor: J. Aleksiewicz apt., Ant, Kromer, B. Znławski kup., S. Schneid kup. Sieniawa: Chaim Ratte, Chaskel © 

Teitelbaum, kupiec. Skała: J. Weidberg, kup. owiatyn: Ed. Bóhm kup. Sokal; W. Semetkowski kup. Stamisła- 


ów: J. Macura, A.Beill apt., Kalman Jonas, -Chaim Halpern, Noachim Hal Efr. Wagelatein kup., Wilhelm Ś$j iebi | mi 
aldeek kap. Bielaka nod: Osaa Honub skiby lada. 5 7 fachit bęj. e Borl Torker Kupi "Tarnopol: F. Jam- Na przedsiębiorstwo rakarstwa, czyli rzemiosj 
rógiówicz apt A: oprawcy we Lwowie. 


Materje jedwabne, 
Aksamity, Brokaty, 
Velour frapé, Sicilien, Surah Satin itp. 
a pierwszorzędnych fabryk Lyońsktch, 
poleca najtaniej 


Magazyn SCHAYERÓW 


we Lwowie. 


J Buchelt apt., A. Morawetza spadkob. i Karol-Fr. Popowicz kup. Tarnów: L. Chodacki apt., H. 
Wittmajer, W. Miildneri Sp., F. Leszczyński, Trembowja: St. Lipnicki spt. Wsehicska, F. Bruno Mieczyński apt. 
Wisnicz: J. Kubickiego wdewa, H. Markiewicz apt.. Izydor Kanner kup. Bai, M. S. Moszczysker kup. Z0araś: 


giniel-Sagal kup. Złoczów: Jos. Gold kup. Żurawne; L. Postępski apt. Żywiec A. Heczko & Golecki, A. Blumen- Gmina król. stoł. miasta Lwowa poszukuje przedsiębior 
al aptekarz. 


uzdolnionego do objęcia rakarstwa [rzemiosła oprawcy] w obr 

s} w iektóre kandi kły i nieorw t i d takowy e . :_a ._. e 
MEC ggasack wapsłęiają, do trójkątnych, RL LOW ; y Bonie a przewa, araen t i -4 bie miasta Lwowa. tudzież w przyległych miejscowościach ok 
tylka te duszki jako prawdziwym tranem wyrebu Maagera nApołnione uwAŹkć, YW ZK mają etykiecie, ZANO licznych i t ił d iębi 
, i postanowiia oddać to przedsiębierstwo na lat tr 


prrepiś ażycia x nazw iskiem ger. q 

ty F9]: Tamże znajduje ale główny skład dla anstro-wągiór. monarchii bandąłów weginowych rodzaju potrzeb Z 88, . A 

fabryki w Schaffhanien, z fabryki ATE Hall Rucike ew-Jork i z fabryki legamin Hartenstein & Co. w Chemntz. y t. )- od 1. lutego 1881 do 31. stycznia 1884 za kontrakte 
AA służbowym, pod Warunkami bliższemi, określonemi szczegółow 


RSSI  S550955555555 45555 55555555555550W kontrakcie zawrzeć się mającym i w ustanowionej dla _rak 
"WR i RR TZA miejskiego instrukcji służbowej. 

Gmina zapewnia przedsiębiorcy subwencję i dochody m 
stępujące : 

1. Pomieszczenie bezpłatne dla przedsiębiorcy i jeg 
służby, w przeznaczonej dotąd na zakład rakarski realnoś 
miejskiej pod Nr. 9 przy ulicy Kleparowskiej, z istniejącer 
tamże budynkami, tudzież z płacami na ścierwisko wyznacz 
nemi, 

2. Pieniężną subwencję w rocznej kwocie czterysta (40i 
złr., w kwartalnych ratach z góry wypłacać się mającą, jal 
ryczałtowe wynagrodzenie przedsiębiorcy, który obowiązany b: 
dzie utrzymywać przynajmniej trzech parobków, czyli pomocn 
|ków dia wykonywania rzemiosła, nadto zaś jednego konia wł: 
jasnego dla rzemiosła przydatnego. 

3. Ryczałt w rocznej kwocie trzydzieści (30) złr. r 
utrzymanie w należytym stanie dwóch wózków dla przęwo: 
psów złapanych, które otrzyma od gminy do użytku prze 
czas trwania kontraktu. Na przyrządy do łapania psów, tudzi: 
na zakupno wapna lub innych materjałów do przesypywan 


EGEE 


STYNTTITITTTTEPETITTYTYLET" 


L. 6983/80 


WIANKI GROBOWE 


największy wybór i tanio u 


Wilhelma Adama 


3 1 we Lwowie piac Marjacki. 


MOE Trzy więlkie medale zasługi! <wę 
aa środki dqsinfakoyjne znakomitej dobroci, mianowicie: . 


Kadzidlo anfimiazmatyczne. 


rób opidemięznych sa Taradliwe any tan że Główną prayo 0d 
tego ezasn dokładają wszelkich stacją zał wda lealea środka nisz- 
czgoego te twory A zdrowiu ludzkiemu nieszkodliwogo Jednym z tych 
środków jest właśnie kadzidło Antimiazmatyczno które bezwa- 
runkowo jest najsilniejszem ze mazystkiep. dotychezas znanych środków 
desinfekcyjno-antimiazmatycznye ykalgie oczyszcza i odawi ża potia 
=g Posada woń przyjgmno-ar| pd tyczug. Úi Przedowszyntkiem A się A 
do kadzenia przy chorych na tyfus, ospę, kut, szkarla ę, dyfterję itp. 
Skrapłać odzieńie chorych: 1 dzieci udających się do % oły i powracają” 
cych ztamtąd. Flaszka 50 ct. To — 
Ocet desinfekcyjny. 
kolwiek chce unikqąć przeniesienia zaraząk i rozszerzania chopąb 
a inych obowiązkiem jogo jest zaopakrzy 1 w ia dostal: 
cyjny, który w zastosowąmiu jest pr tyczny ac 
dowiosły. Flaszka 50 ct „ ,  —_————- „Si w 
TROCIĘŻKI desinfekoyjne ==>, } 
k p woje znakomite skutki, gdyż przy pełe- % 
nia aie. ZUA W DEM ea: niszczący wszelkie zaraźliwe i pea Bole: 
nosząca się w powietrzu, Pydelko 10 ct. 


Jan ihmatowicz; 


magister farmacji i zaprzysiężony chemik sądowy: 
Lwow nl. Kopernika I. 3. 8874 2—? 


DOMEĘNIENIK 


Z.dniem 15. listopada 1880 r. wchodzi w życie do ze- 
szytu taryfowego 4 taryfy wyjątkowej w ruchu zbożowym ru- 
muńsko-galicyjsko-niemieekim trzeci dodatek zawierający pozy- 
cje frachtowe dla stacyj Mannheim, Mannheim-Neckarvorstadt i 
Ludwigshafen, jakoteż włącznie drogi w kierunku na Wiedeń i 
Ołomuniec do związku. 


<- Egzemplarze tego dodatku są do nabycia na stacjach 
związkówych, w dyrekcji ruchu, we Lwowie i w generalnej dy- 
.rekcji w Wiedniu. 

"Wiedeń i Praga dnia 24. października 1880. 


Zarządy związkowe. 


stosowny. 


4. Oprócz tych dodatków stałych upoważniony  będz 
przedsiębiorca pobierać dla siebie od stron prywatnych wymi 
grodzenie za czynności specjalne, czyli taksy ustanowione 
określone w instrukcji służbowej, t. j. za uprzątanie padliny 
wszelkich bydląt i zakopywanie ścierwa, za utrzymanie byd) 
kontumacyjnego lub w obserwację weterynarno-policyjną odd 
nego, za oprawę zwierząt do zniszczenia przeznaczonych, nit 
mniej za wydanie, jakoteż na utrzymanie psów złapanych i t. 


Ubiegający się o to przedsiębiorstwo winni wnieść do m: 
gistratu lwowskiego deklaracje czyli podania swoje, najpóźni 
do dnia 30. listopada 1880 i wykazać przytem wiek, przyw 
jleżność, moralność, odbyte nauki, w szczególności znajomo 
ężyka polskiego (w mowie i w piórze), dotychczasowe zatr 
dnienie z przebiegu życia, nakoniec osobiste uzdolnienie ć 
rzeczonego przedsiębiorstwa. 


Od magistratu król. stoł. miasta. 
We Lwowie dnia 9. października 1880. 


ELMEJ "FE" 


M mam 
mana wdra 


Wydawcy i właściciele J. Dobrzański'i K. Groman. Odpowiedzialny redaktor J. Dobrzański, 


ścierwa, otrzyma przedsiębiorca od gminy osobny rycza 
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